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W NIEU.STAN.NYM ODWROCIE W dniu 26 bm. obradował w Łodq,i aktyw partyjny .?ZPR. Narada poświt 
eona była omówieniu wycycznych V Plenum KC PZPR. · 
· Na• zdjęciu prezydium narady. , . 

Wojska amerykańskie n.a Korei cofają · się 
pod naporem zwycięskiei Armii Ludowej Fala straików w USA 

L ONDYN (PAP) -:- Korespondeptltakje, że wojska amerykańskie nie ań11kieh. Od&iiały 15 dywlzjl p6ł- istnieje jedna tylko wJadza - wła- Robotnicy domaga jq się podwyższenia płac 
A~encjj Reuter~ donosi, że wojska są w stanie J?O~strzymać ~r~~u pół nocno-koreańs~iej dokonują manc· dza Koreańskiej Republiki Ludowo- NOWY JORK (PAP). - Nie bacząc Elisabeth (New Jersey) rozpoczął się 
połnocno-koreanskie zajęły w dniu' nocno-korean~k1ch oddziałow. pan· wru oskrzydlaJącego od 7.aebodu. 1Demokratycznej. na wezwania rządu amerykańskiego strajk 1.200 robotników kompanii 
!7 lipca ważny port Josu, położt>ny cernyełl w kierunku Taegu 1 Pusa- Oświadczenie byłych ... * i upomnienia bonzów reakcyjnych I)odge Copper Products. Robotnicy . 
na południowym wybrzeżu .Korei 0 nu. . ł kó z d . NOWY * poci adresem członków związków za- żadają podwyżki płac, ubezpieczeń, 
30 km ria południowo-wscht>.d otl General_ Mac Arthur, ktory pr~y CZ on W,. groma •• zen1a i " J~R.K. (PAP). - Jll;k wy- wodowych, aby unikać strajków w płatnego urlopu itp. 
Sunczon. był z _Tokio. samolotem n~ krótk11 m Narodowego n ka 'k: d,om~Sleri P!asy,. dowo~~o związ:ku z woJną w Korei i aby za- Trwa w dalszym ciągu strajk robot 

spek~Ję ".'o~sk amerykanski~h- w Korei Południowej ~m~y ansklc~ WOJSk . mterwencyJ- wierać porozumienia z przedsiębior- ników fabryki chemicznej w Pensyl-
Korespondent Reutera stwierdza· Korei, .~swi.adczy.ł przedsta_wic~elom PEKIN (PAP). _ Jak donosi ra- J~m ~ ~~re~ln·~'='~:r~zoJ?-e i rozm~- cami!. strajki wybuchają, ~ez przerwy wanii, obejmujący 3.000 robotników, 

pras.y, iz J:?Imo, ze z3:patruJ.e s1,ę op dio w Seulu 48 b ł eh członków 1 PQ. . ~ g , . Jak_ , staWJa w ~oznych _punktach kra1u. Jak do· domagających się nowej umowy na 

Wręczenie listów 
uwierzytelniajqcych 

prz•z nowego ambasadora 
Wielkiej Brytanii 

WAR~AWA (PAP) - Prezydent 
Rzeczypo!U>olitej Polskiej tow. Bole
sław Bierut przyjął dnia 27 bm. na 
audiencji ambasadora nadzwyczaj
nego i pełnomocnego Wielkiej Bry
tanii sir Charles H. Bateman'a, kt6 
ry złożył Prezydentowi RP listy u
;'ll'iet'zytelhiaj ące. 

tymistyczme na przebieg dzrnłan wo t z • d .Y YN d , ud ~l)reanski, uciek::1 się w walce nosi Agencia Federated Press trwa lepszych warunkach 
ie eh ł , . · zw. „ groma zenia aro owego· cz; ogoJnonarodowym ruchem party . . , . ' · 
• i:1!1Y. w przysz o~c1, .~us1 .u~r~.e- Korei Południowe. 0 łosiło oświad· . , . - strajk 12 lys. c1esl1 w 12 okręgach Strajkuje w dalszym ciągu 7.500 ro 
dzi.c, ~e walka. b~dzie c1_ęzka.. i ze w czenie w którymJ st~erdza że ma- ~~r~~~n do barb.am;i:nsk1ch metod. stanu Kalifornia. Strajkujący odmó botruków przemysłu naftowego w sta 
naJbllzszym czasie nalezy się spo- . t~· z d . 'N od . p dent dziennika „New York wili przvstapienia do pracy na wa· nie Tevas . StraJ·ku1·e 1100 szofe o· 
d · • h . k rrone .lrnwe „ groma zeme ar o- Times" w K · d · · h T . · " · . r w ' 

ziewac nowy~ poraz~ · we" oraz władza zdrajcy Li Syn .Ma obecnej na ~~~o 0?091• ze_~ c ~1 i runkach przyjętych przez kierownic- ciężarówek spółki budowlanej w No- . · 

WASZYNGTON • (PAP) -Komuni !'a .P~zestały w Korei Południowej llZC7.e przez, interw:::w ~:r~.ka:: tw~ 1t~~z~u zawo~owego, wym ~orku. W związku ze strajkiem 

I 1stmec. sk. h · t . 1 • · e • oit zastra_, k O''ł'lło 10 tys. ro szoferow przerwało robotę 20.000 ro· 
kat sztabu Mac Arthura ogłoszony z . . . d b ły h ł k' ~c IS me.~ 58 obozow koncentra- bn•rikó'.v nrmv •a.,.,.,, ,„;:c•('owej Kai- botników b d la y h · · k d · 
w Tokio stwierdza że nacisk wojsk I wracając .się 0 Y c cz on ow I cyJnych, w których zgroma.d-zono I F c . u ow n c 11 Ja ono~i 
północno-koreańsklch trwa na. wszy „Zgromadzenia Narodowego" auto· 379 tys, Koreańczyków W ob ser-. razer. . o. na znak protestu Agencia Federated Press, w dmu 
stkich odcinka~h frontu w~zvst· 1 rzy tego oświadczenia stwierdzają: tych panują epidemie · ozach pdr~ełciw zwol~iemu z pracy pewn~go 126 lipca ogólna ich liczba. wynosiła 
k k 

. t . • . k 'ł • z1a acza związkowego. W mlei.cie 100.000 osób. 
o ws arzuie na o, ze woJS a po -

:~;p.fg~f;·:::::~w:~~ Szp1· eg· ows·k1· e m.e' ld.unk1· 
połnocr.o-koneansk1ch pósuwa1ąca 
się w kierunku południowym od 
Jongdongu znajduje się o 110 kilo- d t b 1 • · · 
metrów na zachód od ważnego por o~ ar e z a n e y w d · t 1 • I d r k • •· 
tu zaooat:~eniowego - Pus~n. • ~ „ „ o ce n r a I o n y n s Ie. 

W pobhzu Jongdongu WOJska ~:>0ł b · t - „ 
LAKE SUCCES. - Rzljd Iranu nocno-koreańskie otoczyły oddział r•• •• ,~•~ą poc zt d I t 

~·a~s~~~!!tw:a:j:;::rł d:~;:::r; ~~1er%;e~~~~i, z ~~eztr::.opatryw~ny , , • -.311~ , · · „., ą g ~ O ID~ "Ez n ą . 
genera~ego <?NZ ,Trygve .J:1e, ~~ Na wschód od tego miasta, jed- f)rugt d zJeD prOCeSU a~ellta W}' Wladu ano-;e{s$.< tego 

Iiran nie w-yśle 
w ojsk do Kor ei 

~ran nie J>~z1e mogł z~doscuci;;m~ D.ostki pierwszej amerykańskiej dy WARSZAWA (PAP) _ $w" I iunk · · · . ~ 
Jego p~os~1e. w spraw.ie wysyłki 'l'liz.ii piechoty musiały się wycofać kowie, zeznający w drugim ~: f(o ~J\ 0f'fiste~ oc.hron~ o~karzone- OSKARZONY: Czulym momentem I 'PROKURATOR: Czy świadek zgo 
1vojek nansk1ch do Korei. ]'Od nadskiem wojsk p6łnocno,kore procesu agenta brytyjskiego wy laĆ wy W: ~;k~z r~Jbny Ś .m~~ł ~trze- ~ariywałei:n okres przed rozpoc:rz:ę- 1 dził się na przekazanie tej paczki I 

• •w • • wiadu - Władysława SUwh1· lazł silę ! niebe~plee~eń~:feski zna ciem WOJny agresy\~ej prze.i An- notatki d-0 Londynu?, 

Robotnicy Belg11 stra1ku1q... skiego! potwierdzili w całej ~oz _Inny agen_t .OsJńskiego - pracow- ~~~a::;~, ~~rt:,~7s!iom~~~y~~~~~~ SWIADEK TURNER: Ta.k. 
, . , . li c~ągłosci z;i.r~uty aktu oskarze- rnk PKP, nteJak1 Wardak był .zwer- na~tą,pi. PROKURATOR: Czy świadek do 

W•zu•U,I• g1łt1le ' prz1111vsfu ••lgijslfl-o ollJtł• 12 ~lJa. Jako SWladek zeznawał tak bowany W celu dostarczania. WiadO• . w f • • . s I . • • • łr7.ymaJ SWCgo przyn~nia1 
~ I „.-f: "1' ze b. attache lotniczy ambasa!fy mości o kop11lniaeh na Ziemiach Za- n~eJ częsci raportu .twmSi':l SWJAD"'K· Not tk ł d 
~> ł • sł ·k• ł f ~ bryt;yjskieJ w Warszawie płk. chodnich. Q.QnosJ.,· ~e „.męsto spotyka się ~ p··· " ~ • a; ę wys a.Iem. o 

po 91ny111 , •• ttm pro •• acy1nym Turner, który opisał przebieg Osiński m· ł . b" k tk I Q~bny.mi fn·mami" na terenie Polsk:i Lo.nd~nu, al~- paczki on mi Hd· 
• • · h tk • S · • · . Ja u sie ie s ry ę, (firmą nazywa k · • · neJ nie przyruosł. 

BRUK'SELA (PAP). - W głownycb ;eQt nleogranic;r.ony w czasie I ze ro• swo1c .spo a~ ze hwinskim. gdzie przechowywał otrzymane od . . ' os 'lrz0 ?Y. ,o!."~rin1rza- . • · 
ośrodkach Walonii trwa strajk po- botnicy postanowili nie pozostawiać Na wstępie drugiego dnia rozpra- Śliwińskiego dolary oraz instrukcję, 1 CJ_ę, ~·yv.:-iadowceą). ~hwmsk; PQd· • PROKUJ\ATOR: W Ja.ki sposob 
wszechny klasy robotniczej l wszyst- w fabrykach żadnej obs~gi. ~Y kono/J:~O\l.:ał swe zeznania osk:ar zawierającą wytyczne post~powania i ~esla, ze niel!'al kazdy Apieryka· swifldek ? przeka:iał tę notatkę do 
kich warstw ludności. Ponad pół ml- We wszystkich ośrodkach strajko· lOny Śhwmski. na wyp.adek aresztowania osltarźone-1 ~1 ' prze~YWaJ~Y n_a tere~le Pol- Londynu. 
liona robotników po~ciło pracę! ma'

1 
wych powoływane_ są Jednoś~iowe Dalsze zeznania naimit go. . . . ' I~~) !!Z.imuJe się· wywiadem.; Os~~rzo ,'SWI~: Na.pisałem sarń tę no-· 

nifestuf!łC w ten sposob przeciwko komitety walki z krolem, do kto11ch • • I" 6 y , ŚW1~d~J;: z~zna.Je następnie, że od-1 Y. ~~~.eśla " A_meryk;tnow Jako ta.tkę. włozyłem do koperty i ~la 
powrotowi Leopolda III n11 tron bel wchodzą przedstawiciele komunłstycz imperia •st w dał śhwmskiemu do dyspoz:vcji posia -~r1~sd„oznych ' 1 „ro~!'!lucsjących Iem ·pod .wska.zany adres brytyJ~ą 
~J.Jskl, Sn.ik objął wuystkie gałęzie , nych, socjalistycznych i liberalnych Oskarżony stwierdził, iż z rozmów <Janą przez siebie broń - pistolet ł' eruą ze na cele . wywu~<lowCLe",, pocztą dyplomatyczną. 
życia przemysłowego, urzędy pań- 'Związków zawodowych. Robotnicy z „Lipińskim" dowiedzial się, że I amunicję -: granat ręczny. ', l,~~t-i; i ~Olal'"'' 7. Londynu W• tym miejscu prokurator ~ytu 
stwowe i samorządowe, elektrownie, zrzeszeni w clirześcijańskich związ- wywiad brytyjski ąia. ba.rdzo poważ I • ~a swą lłziałałność szpiegowską . · _, ' . . je · oskarżonego: Kto to jest• ten 
gazownie i wodociągi, tramwaje i au kach zawodowych. pozostających ne trudności w zbieraniu l.ąformooji 1 swiadek da.str.wał od Śliwińskiego sy ł W dal~y~ ~~~ r~prawy zł~zy Piotr ·Jankowski adresat notatki? 
tobusy oraz w znacznej części koleje pod kontrolą prokrólewskiej partii w Polsce, gdzie-;- jak mówi - „od-

1 
stemat~•unie wysokie sumy pieniężne. ! ;. ze.znan1:tó w:a \ . wa Lu~ le· . OSKAR'ZONY,' 'To jest mój szef 

i pocztę. Rzemieślnicy zamknęli swe katolickiej, uczestniczą również ma· chwili kompr01D1tac}I. da.wmego am- Mówiąc o swej przeszłości świadek i k~~b u A ~e~ os arzony ~amiesz- Był to jeden z 'pseudonimów Bort~ 
warsztaty, lekarze - swe gabinety, sowo w strajku - wbrew zakazowi basadora brytyjskiego w Warszawie, . nadmienił, że był członkiem <>:illhvio- . gl„ $P.0a.r~ ruo po Pfwr?Cles~ A.r;- nowskiego ' 
praiwnicy - kancelarie a kupcy - swych p~zywódców. Cavendish • Benticka, cała dzialal· nej bandy „Orlika", w sze!'egach któ 1~· wi~ ~K prrzym~ a, ze . lWJ~- .. • , , 

sklepy. ' Gabinet belgijski zebrał się w no.ść brytyjskiego wywiadu jest' po· rej d.okonał kilku napadów na poste- ~ki dał J~.1 · poleceru~ · . nayviązarµa l?~OKURATOR: A co młalo ozna 
. . . .„~~ czwartek na posiedzenie nadzwyczaj. łozona". ronin M. O. i na gorzelnie. ont~ktu z. pewny1!1 u;iz~•mer~l"Q w czac „jeszcze w~stko w . porząd-

W Li,ege,, C~arler~I 1 w _mnych ln!~ ne, w celu omówienia sytuacji stra1- Oskarżony objaśnia swe postępo- Z kolei złożył zeznaa:iia inny agent ~dzi. Chci.ał on ro~ez ~c:ą~nąć ku"? ' 
stac~ walonskic~ me mozna ~nal~z~ kowej. Tereny objęte strajkiem pa„ wanie tym, że przez lała pozostawał I śliw!ńskiego - świadek Rolesław · ~ą do stałeł I?racy s~pie~ows;oei: na OSK~ZONl:'.: Oznaczało , to; te 
taksowe~~ gdyz ~ofa-;zy rowmez łrolowane są przez żandarmów uzbro P<>!i wplrwem. propagandy Jona~- i Je~bczko. Opowiad_a on, )ak śliwiń-1 ° je~nak s\vi.ade~ się _me. -zgod'llila. wciąż jeszcze praeuję. . 
przystąpili do straJku. jonych w karabiny, rewolwery. pałki sk1ch ~'!ł em1gracyjn!c1!· , WY":_za ł sk1 kazał mu odbyc podroż na Ziemie . świiadek Je:z,y Ludkiewicz ~eiz.nał, W ół . . • 

w kolp.ch związkowycJ; oświadcz'.? gumowe 1 granaty z gazem łzawią- głęboki zal z popebnenia. czynow Odzyska.ne w celu zwerbowania dal- :e .Przez długi ezas przychodziły na. sp pracown1cy gestapo 
no, że strajk generalny w Walonu cym. przes~ępczych i ·stwierdza, że był na szych agen!ó:W· J~o adres listy z · ~n~lii dlll; S!iwiń' w szeregąch angielskich 

rzędz1em "'. ręku, :8@rtno~ski~go. Jedn.?c~esme z polecenia oskarżo- sk1ego, a raz p~1esiono p1emądze agentów 

Schiimanowsk; plan zdrady narodowej 
„Bortnowski - mow1 oskarzony - nego, sWladek ob,serwował szereg lot dla „Pa.wlowsk1ego" (był to pseudo 
był człowiekiem bezwzględnym, wy nisk. Po powTocie złożył śliwińsltie- nim oskarżonego Sliwiń'skiego). Pme 
korzystywanym z kolei przez jesz· nm odpowiednie meldunki. syłka pieniężna rz:awjerała większą 
cze potężniejszą organizację - przez świadek przyznał również, że os-- sumę dolarów, Innym rarz:em prny
wielki obóz imperia.łistycmy, ktt}ry ka.dony polecił mu nawiazać kontal,."t niesiono eozterysta dolarów również 

Z 'kolei · sąd pmesłuchał ś\viadka 
Antoniego OlechnoWicza, który -
jak' się wyrarz:ił osk. Sliwiński - był 
kierownikiem ·bliźniaczej siatki WY 
wiadowcze.i. Olechnowicz zeznał, że 
z polecenia ·przebywa.jącego w Lon· 
dynie gen. Koi>ańskiego zorganizo· 
wał w 1948' r. komórkę wywia.dow 
czą,, która za.jmowała się zbieraniem 
wiadomości wojskowych,· politycz· 
nych i gospodarczych, Informacje 
te Olechnowicz przek~ał1 za PO· 
średnictwem lkurl.oera Bukowskiego 
I Anny Ostrawskiej do Londynu. · 

Bezrobocie i nędza ludu· francuskiego postępował konsekwentnie krok za. z inżynierem Jabłońskim: który d~- dla „Pawłowskiego". 

towarzyszyć bfdą realizacji Planu Schumana krok.iem, n~rażając n:' śmierć takich star.czył p6~iej ślh~ńskiemu ~zere- Swiadek zeznał następnie, że na 
ludzi, jak Ja oratŁ dą,zy do tego, aby gu mformaeJ1 o stame urządzen elek polecenie Sliwińskiego napisał ten· 
w imię. ~ego ~Jasnych int.~1resów gi tryfikaeyjnych w Polsce. dencyjnie fałszywy artykuł o sytua 

GENEWA (PAP). - Jak donoszą 
z Paryża, na marginesie debaty bud
żetowej . odbyła się w Zgromadzeniu 
NarodóWym dyskusja nad tzw. Pla
nem Schumana, przewidującym ulwo 
rzenie francusko"niemieckiego kombi 
natu węgla i stali. 

Deputowani komunistyczni zdema
&kowali Plan Schumana, jako plan 
:zdradv narodowej, 

Alfied Biscarlet stwierdził, że w 
wypadku zrealizowania Planu Schu
mana sytuacja mas pracujących Fran 
cji jeszcze · bardziej się pogorszy, 
wzrośnie bezrobocie, ' spadnie stopa 
życiowa mas ludowych, Plan Schu
mana - oświadczył Biscarlet - zmie 
rza .40 podporżądko~anla ekonomiki · 
Francjl kontroli niemłecko-amerykań 
skie'J ,f , uczyni z niej dodatek do za
chodnio·niemieckiego przE>'ltvslu wo
jenn.e§D. 

Z kolei pl'2!emawiał de Chambrun. 
Zwracając się do Schumana oświad
czył ón m. in.: 

Jeśli' większość Zgromadzenia Na
rodowego wyrazi Wam dzisiaj zau-
••••••••••••••••••••••••••••„••••••••••••••••••' 

"Warszawa-Odbudowa-Pokói' 
O twa.rcie interesującej 
wystawy w Pradze 
PRAGA . (PAP). - W Pradze odby· 

ło się uroczyste otwarcie ' wystawy 
,,Warszawa - Odbudowa - Pokój". 

Otwarcia wystawy dokonał amba
sador RP w Pra'dze - Wiktor Grosz. 

fo.ni·~. to wiedzcie, że istnieje naród 
francuski, jest historia, które wypo· 
wiedzą ostatnie słowo, 

nęły m1hony 1!1nych ludzi • . Zdjęcia szpiegowskie ejj g~spodarczej w Polsce, za który 
Sąd przystąp1ł do przesłuchiwarua dla b d f k" . oskarzony wypłacił mu trzy tysiące 

świadków. am asa Y rancus 1ey złotych. Artykuł ten Sliwiński prze 

Ustóp Pomnika Wdzięczności 100 tys. zł. za informacje . Sw~adkowie Mieczysła.w.K~utscbew slal do Anglii. 
szpiegowskie ~ Zofia Ka.utschew zeznah, ze ~u~yn Zeznaje b. brytyjski attacbe 

1eh, urzędnik ambasady francusk1eJ w • 
3l"Ietni student Politechniki War Warszawie Fernand Renanx 'i\viad- lotn1czv ..• 

szaws~iej Ta~eusz ,Osinski, p~dał czył pewnego razu. że do ich mieszka , Na wniosek prokuratora przesłu- · Swiadek stwier~a. że w skład je
srz:ceegoły sweJ wspolpracy wywiad<> nia rz.głosi s ię osobnik rz. paCtLka albo chany . został w charakteree świad- ' .0 siałiki. wywiadowczej. wchodzili. 
wcze.i z oskarżonym. Dowiedziaw- listem dla Renaux. ·p0 upływie ka b'. attache lotnicrzy ambasady bry ?złonkowie grupy „Cecylu~" Chyła tr 
szy sie. że Osiński jest w ciężkich kilku tygodni przyszedł do miesz- tyjskiej w Warsriawie, płk . Claude tak .wlad~o, ~p6łpnwUJąc:ą. w .0 • 

warunkach materfaJnych, Sliwiński kania Kautschewów oskarżony śliwiń Turner. Swiadek stwierdrza, że I r.esie. 0
• upacJI z wywiadem n~e· 

pożyczył mu sto tysięcy złotych, któ ski i wi·ęczył im dla Renaux list. spotykał Sl iwiński.ego podczas swe- mieckim '· g-;st~po ak~ska rr_u~a . 2 

re świadek miał odpracować w za- Kautschew list ten otworzył i zauwa go pobytu w Polsce. Podm:as wLzyt o~ręgu wilenskieg.o)., Agen!~1 "'.Y: 
klada:i~j . i:ir~ez oskar~o~~go. !abr~cz żył, że wewnątrz znajduje się kilka śli_wińs~iego u świad~a prowadrz:.ili ~;adu ~lechnowic:za . byh .r,ownitlz 
ce. PozmeJ Jednak śhwmsk1 powie- klisz fotograficznych oraz: antyradzie om dluzsze rozmo•. • cz cmkowie bandy. „Ł~pa.szki, • , 

I dział świadkowi, że uruchomienie eka ulotka, napisana przez profesora. PROKURATOR: .Jaki był przebieg Na !lakończenie od~ytano • eema· 
~ t,ej ~a?rycz~~ n~tr~fia n,:i prz:szko- Michalskiego. . ro.i:mó~ św~adka z oskarżonym Sii· ri.ia świadka . Ja.bł11i)skiego, ~tóry 
ay i ze Osm sk1 „maczeJ lłędzie te N. al k· • d A k • w1nsk1m?. · · rzwerb'owąny rz:ostał do wywloAdu an 
pieniądze odrabiał". Wytłumaczył tem az • Y • mery anin SWIADEK TURNER: PC>Zii towa· ~ielski,ego przez kapitana Urbanowi 
mu następnie, że to „odrabianie" szpueg1em rzyską rozmową. oma.wiałem i nim czai, pracując:ego wówczas w UNRRA 
miało polegać na. zbie1·aniu wJado- W dalszym ciągu roeprawy sąd u równiei polskie lotnictwo. . Qa terenie Niemiec 
mości z dziedziny lotnictwa, wo.iska. jawnił szereg dowodów rrzeCZ•)Wych, PROKURATOR: Ozy była mowa ' 
transportu itp. i że w zależności od a mię~y innymi kalki sympatyC'Z· Jeszcze o czym? . Z od,czyt<inych . ll:~T_Iań świadka 
wa-rtości dostarczanych materiałów, ne, klisze fotogra.ficme z niedają,- SWIADEK TURNER: Podczas je. ~ukmvskiego vryruka, ze był on .k.u· 

. ' dług świadka. będzie stopniowo łnfor cym się odmyłać tekstem raportów dnej z wizyt oskai;żony prosił -m~ir t;iere~ .P~cwoz~~ rapo~y . SZJ>l~· 
macja.mi łymi spłacany. Swiatlek szpiegowskich, notatki z adresami abym zabrał do Anglii paczkę oraz gowskie z 'Polski do Pa.eyza, gdz1P 
zgodził się na to t wyrusZYł w po- oraz listy. wysiał krótką. notatkę. ~najdo:vał sfę w tym C2a5de kpt. Ur 

• clróż trasą ustaloną przez Sliwińskie PRZEWODNICZ„\CY: Kto to M\ PROKURATOR:· Czy wsltaza.I o.anoW'lc~ . .' Bukowski · kontaktował 
i:o. Z podróży tej przywiózł szereg g0$Podarze"? treść tej notatki i adres. pod kŁ6rY SJę r~wruez z „Leonem" (jeden z pse 

Uczestnicy Kongre!'.u ,SED składa· 
ją wieńce pod pomnikiem żołnierzy 
radzieckich w Berlfuie. 

informacji szpiegowskich. , OSKARŻONY: „Gospodarze" al· miała być skierowana? ~don:mó,w Bc;>rtnowsk1ego), ·od któ· 
świadek zwerbował dla oskarżone. · bo „przfjaciele" to była forma okre SWIADEK TURNER: Adres ora7 rego przy:V~ pi.e~iądze i listy dla 

go kilku age:ntów. Jednym z nich był •ilenia Anglików. treść zapisał w moim notatniku No Olechno'y\'1crz:a. Bukowski poQkreśla. 
niejaki Kuchnio, dowódca bandy, gt·a PRZEWODNICZĄCY: W raporcit. tatka -;kierowana była do. oiej~kie że. sieó WYWiado'!cza OlechnoWic_za 
sującej do roku 1947 na terenie po· mówi oskarżony, że nie chce przery go Piotra. Jankowskiego w Londynie działała w intereSle wywiadu a.ng1el 
'wiatów Puławy, Łuków i Garwolin. wac pracy w najbardziej czułym m~ a treść jej brzmia.ła mniej . więcej; skiego. 
~uchnio dos~arczał ii;f_oi;n,acji .z . me~cie. C,!) .oskarżony r~ie przei „J~zcze wszystko w por~ądku - Na tym rozprawe odroczzono do 
Z1em Zachodmch. a uoznteJ pełnił .,na.ibard~eJ C'lllłv moment"! na01sać .iak ria.ioredzeJ". d,nia następnego. 

„ 



, 

Sr cz=-·-sr::;;;- · s ·· • se Fr 

Na·przód do · walki. o Plan 6-letnil 
Z 'rz1116wiuia •krlllrz1 Il. PZPR tow. la11 Gr1dziiski110 wy1łtszo1911 na Naradzie Aktywu Partyjne10 w lodzi 

Na watęple 1we10 przetn6Wie 
nła tow. Grudzlń1ld ont6wlł (łó 
wne tezy s&warte w referatach 
tow. Minca 1 tow. Nowaka. 
słwierdsjllO ml.,_ lnn7mt: 

go do końca ł-leb:liego Planu zosta 
nie oddanych do użytku 1287 oblek 
tów. Z lic~by ukończonych obiek
tów 260 przypadnie na wielkie riakła
dy P1'211!mY~we ora0 ponad 90 na no 
we kompletne osiedla miesł:kanlo-1 !a realdzaoji . PJ.anu . ł-4.etniego we. Najszybsey wzrost nakładów in 

pme.znacza Slę na :mwe~cje westycyjnych prll'leWiduje Się w ckta 
~reymilł kwotę UOO millardów le budownictwa mieszkaniowego. Bę 
tlotych. . dzie ono w 1955 roku niemal pi~io 

W okresie Planu lł•letniego zosta krotnie wyższe niż w 1949 r. w re 
~te rozpoczęta budowa 1425 wie!· ~!tacie wYbudowane Eostanie 723 
ki(!h obiektów przemysł<>wych, ::a o• I~·· izb mieszkalnych. 

Łódf słanie się m·iasłem kultury i nouki 
l ódź w stosunku do innych te- 'kanallzacj11 wody zacznie torzysta6 

renów kraju będzie miała w większość mieszkańców n~s:>Jego 
Planie 6-Ietnim stosunkowo niellcz- miasta, powstaną nowe linie trarn
ne nowe obiekty przemysłowe. Jest wajowe i autobusowe, nowe pięlme 
to zgodne z d11:żeniem do uprzemy„ gmachy publiczne, teatr i domy kul 
słowienia zacofanych rejonÓ'łV kra• tury, szkoły i biblioteki, miasteczko 
Ju. uniwersyteckie. 

Jest to też zgodne z tnteresamt Łódź zmłent 11w6J Jednostron'1Y f&· 
łódzkiej klasy robotniczej, ludności bryczny charakter, Stanie się ona 
robotniczej Łodzi. Nasza Partia, nie tylko ośrodkiem Pl'zemysło'\\'Ynt, 
nasz Rząd kładzie kres polityce ka ale i ośrodkiem nauki i kultury, sta 
pitalistycznych wYzyskiwaczy, któ- nie się miastem, w którym twórcza 
rzy od dziesięcioleci rozbudowYWaH energia klasy robotniczej a1aJdzie 
w Łodzi przemysł, nie dbając o roz uerokle ujście. 
wój budownictwa ntleszkaniowego, W Łodzi powstanie fabryb ma• 
budownictwa komunalnego i kultu- •EYn przędzalniczych 'l':atrndnłaj„. 
ralnego. e& 1.600 ludzi, powstanie Wiel'ka 

przełw6mia ntlęsna, · ciepłownia, wy 
Łódź czasów fabrykanckich była tw6mla betonów wibrowanych, labry 

miastem, gdzie było miejsce tylko ka. dziewiarska pow!!tala t: komaea
dla fabryki kapitalistycznej, dla ru cji istniejących zakładów, zostaną 
der i obskurnych kamienic czyn§r.o rozbudowane zakłady rrattezne, 
wych, pozbawionych wszelkich wy- chłodnie, fabnka kotłów na ChoJ• 
gód, kanalizacji i wodociągów 1 to nach. Szerel' wakładów ulegnie mo~ 
nących w bogactwie pałaeów fabry dernizacji. 
~anckich. Nasza Partia ~ład;zie kre~ Niemniej Łódż jako potężne cen-
3ednostronn~mu rozwo3owi Łod~. trum przemysłu w Polsce mit w 
Plan 6-letm otwiera prze~ ~Odzią Planie 6-letnim do spełnienia Eada 
~rspekty""'.Y .przekształcenia Jej w nia niezmiernie poważne, wymaga
nuasto SOCJahstyczne. jące mobilizacji - wszystkich sił 1 
Powstaną nowe piękne osiedla ro I zasobów gospodarczych oraz rezerw 

botnfcze - typu socjalistycznego, z produkcyjnych. 

StojQ przed nami ogromne zadania 
produkcja tkanin bawełnianych wydajność pracy co najmniej o r.a-

:i wełnianych ma wzrosnąć w Pia kreślone w Planie 6-letnim 60 proc, 
nie · 6-letnim o 53 proc„ tkanin jed Niewątpliwie tak. Zadanie t-0 bę
wabnych o 138 proc., wyrobów dzia dziemy mogli wykonać i macznie 
nych o 174 proc. Nie mniej poważne przekroczyć, jeśli wydamy n• wszy 
go skoku produkcji dokonać muszlll słldch odcinkach bitwę piecbiuj
lnne gałęzie przemysłu. stwu, złej organizacji pracy, jeśli z 

Jeśli uprzytomnimy sobie fakt, 1§: bolszewickim uporem dzień po dniu, 
l.ódź w samym przemyśle bawełnia miesiąc po miesiącu systematycmic 
nym w Polsce uczestniczy w około będrdemy usuwać niedociVUiętlla i 
48 proc., to musimy zdać sobie spra braki, które tkwią w naszym prze. 
wę z ogromu zadań jakie stoi:\ prred myśle, J.eśli bić się będziemy o •ła-
nami. ły wzrost wyd11jnośol pracy. 

Zadania te będziemy w stanie wY Musii:ny zdać sobie spraw~, że Jak 
konać przy znacznie podniesionej tow. Minc powiedział nar V Plenum 
1.vydajności. pracy, która w ~rzemy KC - „osiąrnięcie przewidziane10 
śle ma wzromąć w latach !950 :..:.. w planie minima~ea-o wzr°'łu wy
Ul55 o 60 proc. dajno9cl pracy jesł koniecznym 'lł'a 

Ozy jesteśmy w stanie podnteM I runlriem l'e&llzacJI Piana". 

Walka o wydainość 
J ow. Lenin 1ałt 1116\Vłł • W1dał Pe drurte: zła organizacja pracy, 

ności pracy. 1brak kontroli codziennej ze strony 
„WydaJnoŚ45 praoy - to konlM personelu technicznego nad przebie 
końców rzecz najważnlej11:a, giem procesu technologicznego, nie• 
najfłówniejsza dla zwycięstwa na nostatecmy instruktaż młodszego 
.ego ustroju społecznego. Kapi- .personelu technicznego l robotni
tallzm stwor:zył wydajność pra• tków, niewłaściwe planowanie 1 wy 
~ niewidzianą w u•t.To.ta pata... [konanie remontów, brak troski onale 
czy:inłanym. Kapitalizm może żytą codzienną konserwację t:iark~1 
~yć ostatecznie pokonany I bę• maszynowego, brak troski o ceys~1~(: 
M:ie ostatecznie pokonany dlate- warsztaru pracy. 
JO, że socjaUzm stworzy nowĄ, Pe. trzecie: to niepełne wykorzy
macznłe wyżsq wydajno§a Dlllfto •stanie maszyn, zmnieJszanie obro
o)"', · •tów maszyn, nadmierne postoje orga 
Analizując pracę naszego. przem.y ·'!izacyjne 1 t.ec;hni:zne, dochodzj\ce 

1.m musimy stwierdzi~, ze na odein trio 10 P:ro9. ogo1ne.3 lkt!by masrLyno
ku zwiększenia wydajności pracf, ,godz.in. 
nasze ~erownictwo administracy~- · Oq Jesłełmy w słanie usunął &e 
n.e, ~1ązki ~awodowe i ~ganłzac1e •braki? Niewątpliwie tak. Walka o 
party3ne maJą jeszcze duzo do zro- ,wykonanie norm muai stać się rł6w 
hienia .. Są ta~e zakła~y. j~ ·. np. '.nym zadaniem naszej administracji 
PZPB ~m. Feliksa . Dz1erzynskieif0, .pnemysłowej, rad -zakładoWJ'ch, or 
PZPB im. 1-go Ma3a, PZPB Nr 9, .pnizaejł partyjnych. 
gdz_le przekroczono wYdajnośó p~zed eo winniśmy zrobić, aby stwo
WOJfm.~ą. ~ednak w konse~cJI te ~zyć warunki niezbędne dla wYko
go, iz . wiele zakładów, Jak PZPB fnYWania baz przez wszystkich robot 
irn. Stalina, PZPB Nr 6, PZPB Nr 7, <l'lików? Musimy podnieść kwalifika 
P~PB .Nr 8, PZPB Nr 17 i tnne nie ,cje wszystkich naszych robotników 
os1ą~aJą nawet zapl!lflowanej _wydaj 1 naszego personelu technicmego, 
ąości, --~ W°YdaJność w P1'!1MnY„ ,przede wszystkim majsterskit110. 
śle bawełnianym wynoli zaled~e 'Jest t.o tak7.e droga do poprawy ich 
75 PfOt. W stosunku do pnedWOJen zarobków i bytu. Musimy zorganizo 
nej. . ;WłĆ szkolenie i doszkalanie robotni 

O ogromte posiadanych przez naa kó~ majstrów i pracowników t<!ch 
rezerw w podniesieniu wYdajności nic:diych na 11kalę masową, dotąil 
pracy świadczy fakt, że w prżem'- niespotykąną. Musimy wYkorzystać 
śle bawełnianym około 80 proc. ro w tym celu wszystkie możliwości 
botników nie wyrabia norm. jakie posiadamy, a posiadamy ich'. 

Na 12 tkalni bawełnianych W Ło- jak wskazu.ie uchwała Biura Or~Atti 
dzi. jedynie w dwóch zakładach śre MOyjne,rD KC, niemało, gdy.ż w każ
dnie wykonanie norm przekracza dym zakładzie jest wielu doświat! 
ltlO proc. Są to: tkalnia automatyoz ounyeh atarych robotników I robot 
na Zakładów im. St. Dubois (104 J;>ro nie, potbnajstrirclt f majstr6w, któ· 
cent) oraz PZPB im.. Włady Bytom .rych można. i naldb powolać w cha 
skiej ('100 proc.). rakterze instruktorów, którzy 

Co składa się na niewykonanie bat'. gdy ich w tyrn zainteresujemy ma 
akordowych? Po piel'W9ze: niedosta terialnie - chętnie będą podno.sić 

teczny rozmach f niewłaściwe tneto 

1 
kwalifikacje swych niewYkwaliftlm 

dy szkolenia zawodowego robo1n!· wanych i mało wYkwalJfikowanvch 
ków. towarzyszy pracy. 

Rola maistra 

Musimy nałożyć na majstrów lm7 dać majstrowi potrzebne opr&· 
odpowiedzialność za wykony- wnlenia ilła sabezpłeczenia na.letytej 

wanie baz przez podległych im ro- dyscypliny pracy w procesie produk 
botników, zobowiązać do należYteJ eyjnym, budować autorytet majstra, 
organizacji pracy n\l parli.i, do po- dbać o systematyer.1iae lloks11tałcanil" 
mocy robotnikom w wykonywaniu 21&wodowe i ideololfeme lll!łjsłl'6fr, 

baz, do właściwej organizacji bieżą o leh naleiyte wynarradzaqle t or1-
cyc;h remontów parku maszynowe- znacZ411ie, o wctiwanłe ma,f1tr6w do 
go, do ścisłego przestrzegania nale socjalistycznego wsp6łzawodntctwa, 

żytej ilości obrotów, do systematy- o naletyte ązupełnłanłe kadr tnJJ
cznega podnoszenia 1loścl obrotów sterskłch najlepszymi ludinu klasy 
maszyn, ale jednocześnie powłtutlś· robotnic~· 

Przestrzegać zasady iednoosobowego 
kierownictwa 

I stru~je uchwała Komitetu Eko- j go, idą na r~kę dyrektorom próbu· 
nomiczne10 Rady Ministr6w o jącym uciekać od odpowiedzialności 

mkrfJlle .Jednostkowej władą d:rrek t przyjmują w wlęk11zym lub mnieJ 
tera, kierownika ilaldMla ~ ln•ł!'· azym zakresie funkcje dyrektorskie. 
tu~. Nasza Partia i Rząd, wprowa A tacy nasi sekretarze, którym 
dz~Jąc tę uchwałę pokładały w jej się wydaje, że rządzą dyrektorem 
<imi.aiłan&u - i -1uftmie ..._ VJlielkie na nawet nie zdają sobie sprawY Jak 
dBieje. nlewła,ciw4 rolę spełniają,. 
UChwała ta wyposaża dyrektora Towarzysz Karaś na przykład zwo 

CQ' ldet'OWilika zakładu w pełnię łYWał bez porozumienia z dyrekójq 
władą I ctynt ro odpowiedzialnym odprawy portierów i rewidentów, 
•~e zakładem. którą powi- dając im polecenia ściśle administra 
nien wykorzystać dla dobra nasze cyjnego charakteru, nakazywał 
go socjailis-tycrllllego p:reemysłu. Pań· wbrew wYraźnemu zarządzeniu dy
stwo wyposaża go w pełni~ wladiy rektora naczelnego zrewidować bez 
ł ol>areza ge pebiłą odpowłedzialno partyjnego kierownika wykończal
łcl za powierzony mu zakład pra-0y ni, wydawał różne inne polecenia 
czy hutyłucję, za dobro narodu po- robotnikom z pominięciem personelu 
zostawionego jego pieczy. administracyjnego. 

Jakie j.eat zadanie wspomnianej . Tow. Ka.raś sądził _niewątpliwie, 
uchwały? Zadaniem jest wprawa- z.: przynosi ty.m k~rzy~ć naszej P~r 
dzenie w naszej gospodarce zasady tu. W .rzeczyw1~toś_c1 zas przez te me 
Jednoosobowego kierownictwa, be'.t rozwazne kroki me tylko podryw:ił 
któregD żaden zakład pracy, zadc;n aut~rytet dyrektor~. ale przede wszy 
przemysł, ładna porząilna gospodar stk1m podcinał swoJ autorytet -au
kll. jest nłe do pomyślenia. torytet sekretarza podstawowej :)r: 

Czy zasada jednoosobowego kie- gaz:izacji par~~jnej, autorytet party1 
równictwa jest już u nas praktycz- neJ orgamzaCJI. • 
nie stosowana? Musimy uczciwie Jednoo11obowe klero~nictwo w n1 
przyznać, że zasada jednoosobowego c.zym nie ~łeJ11za kierowniczej ro 
ki8l'Ownietwa nie za.wHe jest u nas h orranlzacj1 partyjnej w zakładzie 
w praktyce st-OllOWana i że dzieje się pracy. Wręcz przeciwnie Jest ono je 
łak 2e szkodą dla naszych zakładów tlnym z niezbędnych warunków nale 
pracy, ze śdtodl\ dla naszego socJa• :iytego oddzła.ływa.nla przez organl• 
Ustycme10 pr~~myśłu a wlęo t ze zację partyjną na rozwój przedslę• 
szkodrr dla naszej kla~y robottdczeJ. blorstwa i pomyślne wynikł walki 

Niektórzy sekretarze ·podstawo- o plan. 
wyeh organizacji partyjnych za· Trzeba, pojąć. źe trlko przez za
UJfast tll,dać od dyrekt-Orów i kierow prowa.dzenie bol!!IUWickleco 11orz~
ników brania na siebie pełni odpo ku w naszych ~ładach pncy, to 
wted1llall'losci t realizacji w prakty- znaczy tylko drogą konsełcwentnero 
ce za.sady jednoosobowego kierow- pNestr.zegania zasady .iednoosobo~e 
nictwa, wnikliwego i wynikając~go go ~ierownictwa oraz drogą. podn1e
z fachowej znajomości rzeczy kiero lłenl& autorytetu ł roll maJstta PO· 
wania zakładem pracy, usprawnia- trafimy unichomić te ogrGmne. re• 
nia organizacji pracy, systematycz- zerwy wewnętrzne, które po...o;1ttcla• 
nego wYkonywania planów prodult- my w naszych zakła".łach pr~cy, nie 
cyjnych, wprowadzania w oddzia- zb~ne _dla. wykonam:i- 1.adan 1>la.nu 
łach zasad rozrachunku gospodarcae 6-let.ni~o. 

O prawidłowq konserwację maszyn 

Z kolei pragnąl'b'ym rz.w.róclć u
wagę towa:raysey na koniecz

ność poiprawy wanmk6w technicz
nych w naszych .zakładach przemy
słowy~h. na sprawą kapitalnych re
montów, konserwacji maszyn. Są 
leszCtle u nas tacy d~alacze gospo
darC7.y, partyjni i zwiąuo'Wi, któriiy 
naNekają na po9iadany paTk ma~y 
nowy i w złym jego $tanie ~zukają 
uspraw:iedliwlenia dla njewy~on;r
warua planów gospoda~czych. Ci to
wamysze mają się rz.a.pom.ineć, że 
niektóre itakłady pmemysłowe w 
ZSRR posiadają park maszynowy 
nie młodszy wiekiem od naseego i 
ie na t)'lll parku DladltZ)'DCJIWY.Dl towa 
rzysze radzieccy C>Siąra3ą wyniki 
błlll porównania lepsze, a także 1 o 
tym. te aa PCJll{adanym obecnle par
ku maazyllowym wypadnie nam pra 
oować ~ J1ftCtJ; 8Z4lł'eg lai. 

Z lałwcMeh\ bfJlll iadnych ka.Jiltal
nY'Ch wkładów mcisllbyśmy z nasze
io park.u maazynowego wydobyó o 
l5 do 25 procent więcej nii obeonie, 
rdybyimp dball e uWytą .teco kon 
11erwac.ję. A przecież te 15 do 25 
proc. podniesiema produkcji drogą 
poprawy stanu techni<lmnego pa.Tku 
maszynowego - to na przykład d·la 
przedłysłu bawelnianec.o l welnia
neso jedna 1mecla lłbo na.weł t 
dwłe ptą&e fiea'o saduda. .takie wY• 
sawa ~ łYml 1ałęziaml premy 
siu Plan 6-letn.1., to wdna t'ezenva. 
bez urudlomlenła której tra nam 
niewrkonanle planu. 

Chairakteryetyczne Je!t, towamy
łze, że ei, któm:r najwięcej złorrze
czą na M!!E park maszynowy nie 
wyikaeują wc&le na.jwięksiiej dbało
łct o po!p?'awę jego stanu. 

Cót powiedzieć o dyrekcji PZP1.B 
Nr 9, która pla!i remontów wykona
ła w przędza.lni 'łiJ' 55 proa., w tkal· 
~w ao proc? 

Cóż powiedrz.ieć o dyrekcji PZPB 
Nr 6 które ;iai;>lanowały w 1949 r. 
168 krosien do remontów kapitail
nych, rzamiast 400 krosien? Cóż po
wiedzieć o dyrekcji a:akładów w Ru 
dzie Pabia.nickiej, k:tóre wyk(.)nałY 
plan remontów kapitalnych w tkal
ni w 28 pwc„ a w prrzędll.alni w 24 
proc.? 
Wyliczyliśmy dla prrzykladu kiTu:a 

iiakładów, a przecież i w wielu in
nych ookładach sprawa nie przedsta 
wia się lepiej. Odpowied~ialnośc 2a 
ten stan tuczy ponosi na~ admi
nistracja przemysłowa. Czy ule ma 
tu Jednak i winy na.szych organ!%& 
c-jł parlyjnycb i związkowych, ldóte 
nie interesowały się tą ważni\ ąra· 
wą1 Czy nie dochOdziły do nieb gło 
sy krytyki., a niekiedy i wręcz z.ło

rrz:eczenia robotników i rob'otnic, któ 
rz.y tracili cenny ~as z powodu tak 
zwanych postojów technic1ZI1ych, któ 
rych wYdajność i zarobki obniżyły 
tię a: tego właśnie powodu? DlaC"Ze· 
ro więc il&sł towarzysze dyrektorzy, 
nasze ol'&'anizac\łe partyjne I zwiąti· 
kowe J>ru.ecbodzily wobec ircll cło· 
IÓW obDjętnie? 

MuSimy s-.tybko 4okonać przełomu 
w dzieddnle remontów i kom&nfa· 
cjl pll>t'ku n1uzynowego, zorsa.oiso
wa6 brygady ariybkołcloweso remon 
łu. 8Pr&'łfo.zdania d:vrekton I pne 
biegu akcji kaolta.lnych ł ble~ących 

remontów powinny być w rerular
nycłt od11tępi.ch pneclmiot.em obrad 
eczekutYW podstawowych or1anb.a· 
o.ff partyjnych I traktowane 'I rów• 
ną POW&fl\, .tak i wYkona.nłe planu 
produkcy.lnero. Tni:eba - było ~uż 
to mówione na II konferencji partyj 
nej - wprowadzić obowiązek zCla• 
wania mueyny przee robotników ł 
maJstr6w jednej łlllliUly, robetnłkom 
ł madstrGID - drasiej I 'lp,dż(6 H 
pnzestrzecanlem t.et• pra.włdla. 

Zl ikwidować postoje 

Dał~!\ poważną reeerwą, którą I wej i wnikliwej analizy, a w stosun 
posiada nasz priiemysł w walce ku do wsrzystkich w1nnych spowodo 

o wYkonairuie zadań Pl.a-nu 6-letniego wania postoju muszą być nil?l.włoce 
to postoje. Zlikwidować posto;e lub nie jes...:CtZe tegoż dnia, ale nie t:>óż
sprowadz.ić je do minimum - to niej niż następnego wyciągnięte 
znaczy podnieść produkcję nas.zego konsekwehcje. Muszą być również 

pnz.emysłu beż wsq:elkich dodatko- wydane !Zarządzenia, unlemutliwia
wYCh wkładów kapitalnych o 10 - ją.ce na przy.szło§ć za.istnienie podo· 
11 procent - tyle bowiem stanoWlą bneco wypadku. 

we, r:.u.y wykorzystujemy posiadany I śll nie liczyć wysiłków pewnej lł'U• 
prze.z nie personel naukowy dla u- py profesorów Politechniki Łódzkle.t. 
doskonalenia organi.zacjd procesu którzy .vyrazili pragnienie I na.wią.• 
technologicznego, dla ro.zwiąania zali wspólpraeę z raojonallatora
tych lub innych riagadniet'1 Łechnicz mi I w pewnym ukresie pomoo tę 
nych, dla pomocy w r()(lW'ląuniu tru okazali. 
dnoścl, jakie ~.asuwaj~ &ię nowato- Wina lety tn 1 po atronte przesny• 
rom pro.dukCJI . i racJo:ialfaatorom, siu, niechętnie aięgają.cego do pomo 
pmodowa_llkom p_racy, ;m'.s~m0!11 osz- cy na.ukowców nieprzywykłych jea 
czi:dnośc1, technikom i mzymer~m - cze do schodzenia z Olimpu „cz1ateJ 
p;akt?kom? _Ja,k dotą,d wspomma.ne wiedzy" do ni.zin" praktykL 
łódzkie placowkl naukowe wykony " 
stujemy w stopniu mlnłma.Inym. Musi ło byli jak na.jszybcłeJ n•· 
Weźmy dla przykładu Główny Insty prawione. TNeba. a.by nasze cen• 
tut Włókienniczy'. Istnieje on już od tralne za.rządy, dyrekcje za.kładów 
lcilku lat. Co dał on jednak dla prze w jak najuerszym zakresie Odwoly
mysłu? Co za problemy pr;stawił wały się do pomocy instytut6w l za• 
prrzed Instytutem pmemysł? Które Il kładów naukowych przy rozwią.zy• 

tych problemów rzo!ltały roowiązane waniu nasuwaJ!lcych się trudnych 
prze.z Instytut? Co spośród ośiągnJęć zagadnień technicznych. Trzeba, a
naukowych Instytutu znala~ło zasto by instytuty i zakłady naukowe 
sowanie w praktycznej pracy prze· przebudowały swą tematykę i ebli
mysłu? ·Możfmly sobie powiedzieć. żyły ~ię do rzagadnień, którymi żyje 
że przemysł nie odczul jeszcze prak nasrz socjalistyczny prnemysł i rolni 
tycznie wyników pncy naukowej, ctwo. Musi to uczynić w pierw.5'Lym 
Instytutu, ani żadnej innej tstniej11:· mędzie Główny Instytut Włókien
cej w Łodzt placówki D&UkoweJ, je ni~y. 

Ruch wielowarsztatowców -
skarbnicą ogromnych możliwości 

P lan 6-letni stawia pmed nam1 
z całą ostrością zagndn.ienie 

kadr. Nasze rosnące gospodarstwo 
socjalistyC'Zne wchłaniać będzte rok 
rocznie setkJ tysięcy robotników ró 
żnych kwal!flkacji, techników, inży 
nierów i innych specjalistów. Przy 
całym nasrzym wysiłku w kierunku 
werbunku sił roboczych ze wsd i 
miasteCilek spośród młodzieży, do
tąd zawodowo nie~ynnych kobiet, 
przy całym naszym wysiłku w kie 
runku doboru, szkolenia i wychowa 
nia fachowców wszelkich specjalno 
ści i kwalifikacji będziemy przez ca 
ły ten okres odczuwać niedobór 
siły roboczej, głód kadr, Jeśli tylko 
nie nauczymy- alę na.leżycie i 08Z<'..Zę 
dnle 1a.podarzfć, jeśli me potrafi
my urucbmnló tych DtTomnych re
zerw, które tkwi,. w naszych zakła
da.eh pracy. 

Req;erwy te możemy 1 obowiąrzani 
jesteśmy uruchomić, aby nie obcią
żać niepotrzebruie i tak napiętego bi 
lansu s.ny robocrzej na~go kraju. i 
w szczególności Łodzi. 

Gościmińska, Ramusawa, Mucha, Ul 
kowska, Rzetelska, w ślad za któ· 
rymi do tego ruchu przystąp!ło ty· 
siące C2:ołowych lud.z1 naszy-:h fab
ryk w tkalniach, przędzalniach, a p6 
źniej i na innych działach. 

Ruch ten rorzwij.ał się wspan:lale, 
prrz.yńiósł ogromne korzyści dla na• 
szego socjalistycznego pmemysłu. 

Niestety, z winy biurokratycznego 
stosunku doń ze strony centralnych 
za.rządów, dyrekcji fabryk, naszych 
związków zawodowych, ruch ten w 
ciągu ubicgłeco roku nie tylko nie 
rmwi.Jał się, ale na.wet ciofnął 1ię. 
Podjęta ostatnio w 1zwiąrzku -i e:<>bo
wi.ązaniam.i na 22 lipca ,!IJ:lachetną 
inicjatywa pnzodujących robotni
ków czakładów PZPB Nr 4, gde.ie 
tkacrze rz 16-ek przechodzą na 32 kro 
sna, a prządki rz obSługi 3 strón prze 
chodeą na 5 stron, lub robotnikow 
PZPW Nr 37, gdrzie robotnicy z ob• 
sługi 1 pralnicy PI"lechodzą na 
dwie, wskazuje, jakie nieWYczerpa 
ne możliwości założone są w dal
szym r~oju ruchu wielowa.rszta· 
toweio1 · 1Mus1my, towartiyarze, r.astanowić 

się, jak,· w jaki sposólJ mamy uru-
chamiać te rezerwy sił roboc-iyi!h, Trrzeba 11u jednak z całą ostrością 
które tkwią w na.szych układach powiedrzieć, że ruch wielowarsz.tato •. 
pracy i nie tylko sztucznie zaostrza wy wymag'a ze strooy cent.ralnycb 
ją głód sił roboczych, ale i clążą na zarządów, dyrekcji i periumelu teeh 
bilansie, na wynikach ekon\1Jlli~ niemego zakładów opłe!<l l troski 
nych pracy naszych prrzedsfębiorstw. większej niż jaka.kolwie~ inna tor-

Pam:iętacie, towarzysize, jak to w ma ruchu wspóhawodnicłwa socjali 
Hl48 r., gdy szczególnie ostro od- styrninego, Wymaga przede ws:z.yst
czuwaliśmy brak dostateC'Lnej licrzby klm należytej orranlącji pracy, na
tkaczy i pr<7.ądek, wielką pomocą leżytego funkcJonowania za41patrze
dla nasrzego pr.zemyslu był rozwój nla, nale-iytej konserwacji parku 
ruchu wielowarsrztatowego z iniojaty maszynowego, wla.ścł.'\Vego stosunku 
wy takich towamys7.ek na-szych, jak I ma.Jstra l całego personelu technics 
Koneni~ka, Llpifiska. Jlybakowa, ttego do wieluwanztaitowe6w, 

Dyscyplina pracy 

P OS!iadamy, towarzysze, 3es:zcze je I sencji rrz;ec.zywfi.§cie wywołanych r6ł 
dną poważną rezerwę, którą nymi poważnymi pmyczynami, t m. 

musimy uruchomić w celu wykona do 1 lub maksimum 1 i pół pro
nia Planu 6-letniego. Tą re-z;erwą cent, uzyskalibyśmy możność p~
jest ta dodatkowa rezerwa sił robo- rzucenia do innych prac produkcyj 
~ych, któr<ł utrzymujemy w ll!llkła· nych 5 - 6 proc. dotychC'lasOwych 
dach pracy, aby zapełnić luki pr.zy naszych llałóg, to znaczy do podnie
war.s:ztaomch pracy, powstałe W&ku· śienia naszej produkcjd bez dodatko 
tek cod.zlennych licznych a.bsencji. wYCh wydatków o 5 - 6 proc. To 
Absencje w nast.ych rzakładach pra- oznacza, że bez dOda.tkowych wkła· 
cy, tak !lWane usprawiedliwione l dów kapita.lnych można by, wykona.a 
nieusprawiedliwione, lł!ęgają jcsrzcrr.e Jedn4 dziesiątą ozęśc tego r.adarila, 
dziś 1>mec.iętni~ 6 - 8 pro?. Gdyby- I jakie. dla przemysłu bawełntaneKo t 
łmy te 11bsertcJe 1prowad7Jloll do aib- wełnianego nakłada Plan 6-letnl. 

Musimy k&złgłcić fachowców 

O bok rzagadn1enia p~ygotowa„ \ukół wyżs.zy~h 111m11 około UO mł· 
nia kadr wykwalifikowanych lionów zlotych, 

robotników, co C2:ęściowo omówiliś· My, tu w Łodzi posiadamy 1icuią 
my już 1 należytego Wykorzystania sieć zawodowych szkół średnich, o
rezE!rw wykwalifikowanych sil ro- rait &zkól wyż~ych. Mus.i.my semo
boczych, tow. Nowak na. V Plenum krytycznie stwierd~ić, że choC'i·aż za 
w ref.eracie svroim wysunął p~d gadnienie szkolnictwa tak średniego, 
Partią zadania przygotowania w cilł jak 1 wyższego omawiane było na 
ru 6-lecia 340 tys. pracown'lków !le eg.zekutywach Komitetu Łódzkiego, 
średnim wykształceniem eawodo- naS2a opieka nad szkolnictwem nie 
wym, w tym 242 tysiące osób rz;e ~re była dostateC!Zila. 
dnl.m wykształceniem technicenym, Sytuacja w Dyr. Okr. Szkolnictwa 
a takie 103 tys. pracowników ~ W'YŻ Uwodowego Jest 11ła. Plan lnwMły• 
szym wykształceniem, w tym 47 tys. c,Jl w dz:ledzlnłe szkolnictwa za.wo
osób rz; wyżs:iym wykształceniem te- dowego nie jest wykonywany. Sieć 
chnicrznym. szkolnictwa za.wodoweao jesł wadll 

Dla zabeepfeczenla takle10 tempa wie plan~w.ana I w i'tolunkowo na 
czneJ częsc1 nastawiona na ptoduk 

wzrostu kadr rie śred.nirń i wyższym cję kadr dla drobneio ł pryw~tnego 
wykształceniem Plan 6-letn~ prze- pnemysłu oraz rzemiosła - a nie 
widuje na rozbudO\\lę ł wyposate- na potrzeby 1100.Ja.listyoznet IOIPO-
nie lrednWb nk6ł sawódo1łycb ł da'l'kl · 

one w bilansie nasrzego praemysłu Sekretan oqa.nizaAljl partyjnej 

włókienniczego. Podnleś6 produkcję musi śledzić za tym, ozy wyda.ne w Przyspiesz· a·1my ob·1eg środko' w obrotowych 
na.szeco pn.emys1u wł6Mennłezego o tym ~lęd7lie zarzl}dzenia- •1' wy• 
10 - 11 procent, łit znaczy wykonać konywa.ne 
ledną pią,tą tego zadania, które stoł • . W wii;:kwzości pri.emy&łów nie I nyeh naa;ycb zakład6w ~. 
pned nand w r11mach Planu 6·let- Walka rz postojami - to walka z r~pracowano dotąd botm tu kierownictwa naszych podstawo· 

niego. niecbltdnym planowaniem naszych życia sul'Dwc6w, materiałów ponHiO• wycb orga.nizacJI partyjnych 1 swłąll 
Każdy wypadek postoju, n-awet je wydziałów pbnowania, to walka z nióZYch, ener1U. slł1 roboczej oa Je ków zawodowych Trzeba, abyśmy 

d·nej maszyny powinien być trakto- niedbalstwem na.5zych wydi;lałów za dnoatkę towaru. Istnieje w tym grun . . · 
wa·ny jako wydarzenie nad:iwyczaj- opatrzenia, to walka o należytą kon cie olbr'tymle Idące w dlliesiątki 7<ainteresowah sprawit 1osp1Hiarld ft 
ne, o którym meldunek musi być te- serwację parku maszynowego. to m1ll:ird6w t.łotych marnotrawstwo. nanaowej l obruiki kosztów właa· 
ID 1ame10 dnia złożony naczelnemu walka o wykonanie przewidztanycb OrrOfilrle rezerwy 'esteśmy w stanie nych załogi naszych zakładów. 

dyioekto.rowi, sekretariowi orranlza· re&'Ułamlnem fa.brycz.nym obowłl\z- uruchomić p~ pt'Zy&pieszenie o· Partia naS'La i Rtząd, tvprowadza
e.tl pa,rtyjnej, przewodmCZl\Cemu ra k6w przez kddero robotni.ka. maj- biep 6roćlk6w obrl>totvYcb, trnnleJ- jac ustaw„ o FundUSŻU Zakłado-
dy zakład.wweJ, Kaidy ~ ""'ort stra. aalowero, kierownika, tłnekto szenie 11orma.tyw6w zapu6w, przy- „ „ . 
musi by6 przedmiotem aatychmłasto ra. spłeuenłe oyklu proclukey,fne,o Ud. "'.Ym. na. który składać aię będlł od 

p1sy z osiągniętych pr2t!2 'lakłnd oss-

za c.leŚn i"c" współpracę JeśU Jednak chcemy praktyezni~ czędności ponadplanowych. dały 
realizować udania postaWione praee nam do ręki poważny instrument 

pomiędzy przemysłem i naukowcami ;;:crw s-1~\~~n~c~akr;~b:~n1;~ś~; ~;c:a~~t=:si~~~~k:~~~ztfwl)~r~: 
P owamą rezerwą, którą rzu· I siu z ln&tytucjaml naukowynli, z zmłenllł stosunek do 111>rawy gospo- snych, o gospodarkę finansow, za

cić musimy na szalę walid o I wyższymi ••&da.ml naukfJWyDtl. da.rkl tinanaowe.J lde.:rownlcłwa prze kładu. 
wykonanie 8-letnlea<> Planu - to Jest ich w Łodzi wiele, ~Y WYlC0%'2Y I myalu, trzeba, 1b1•m1 nauo111t1 żyó 
walka D wspób>ra.cę n.asuco ł)l'Zemy stujemy jednak te placówki 11auko- teł s11ra.wą 'dyrektorów n&ezel· (Dalszy l.'liąg na •tr. 5-t..Jl 



Po Ili SED 
lil Kongres Niemieckiej Socjali· 1 się na chwilę nad sprawą udziału jak wielkie znaczenie ma rozwijanie łemu narodowi bilans prac i osiąg

ttycznej Partii Jedności był wydarze. młodzieży w Kongresie. i pogłębianie rewolucyjnych tradycji n1ęc demokracji niemieckiej: wyko· 
niem niezwykle ważnym nie tyl~o I Kto widział poprzednie zjazdy s0 .:. proletariatu niemieckiego. Zwrócił nanie Planu Dwuletniego w . cl~gu pół 
dla Niemiec, ale i dla Innych krajow cjalistycznej Partii Jedności, mógł na to uwagę również Komitet Cen· tora roku i doprowadzenie w końcu 
l dla całego międzynarodowego ru- już na pierwsey rzut oka stwierdzić tralny Wszechzwiązkowej- Komuni- 1950 r. produkcji przemysłowej do 
Chu robotntcz~g?· na obecnym, III Kongresie, niezwy- stycznej Partii (bolszewików) w poziomu, przekraczającego stan przed 

Kongres ~os:v-i-ę~ony b)'.ł n.acz~lne- kle znamienny f?kt - odmłodzenia swym liście do Kongresu SED. wojenny, osiągnięcie przełomu w wal 
mu zagadruemu zyc1a mem1eck1ego, składu najwyższego organu partii. Wyrazem zaś tego była obecność ce z nacjonalizmem i zgubną ideolo
zagadnlentu walki o demokratyczną Na poprzednim zjeździe partyjnym na zjeździe 400 delegatów - anty- gią socjaldemokratyzmu i antybolsze 
1 pokojow~ przebudowę ca ł Y c h było 18 delegatów, liczących poniżej fi.l.szystowskich bojowników z obo- wtzmu, pokojowe 1 przyjazne stosun. 
Niemiec. Kto zaś nie wie, że walka 20 lat i 97 poniżej 30 lat. Na obce· zów koncentracyjnych i emigracji kl z państwami graniczącymi z NRD 
o demokratyczną i pokojową przebu- nym zjeździe było już 119 delegatów i 258 uczeslników podziemnej walki - z Polską i Czechosłowacją. 
dowę całych Niemiec jest centralnym poniżej 20 lat, zaś członków Kongre- I z hitleryzmem. Tak rewolucyjna prze I Co mogą przeciwstawić ·temu 
problemem polityki europejskiej, że su, liczących poniżej 30 lat, było szłość podaje dłoń rewolucyjnej te- wszechstronnie pozytywnemu bilan
~nlk tej walki zadecyduje. o trwa- 872, co stanowi 39,6 proc. ogólnej raźniejszości - w walce o nowe, po sowi zbankrutowane partie burżua-
ło11cl lu~ nietrwałości poko1u w na· liczby delegatów. w cyfrach tych kojowe i demokratyczne Niemcy. zyjne i socjaldeJllokracja? Odbudowę 
1zej częscl świat~? Kongres, ~br~du· przejawiła się tendencja, 0 którą So· • lk" d . wszechwładzy monopolistów, pogłt;-
jący na~ tak waznym zagadn!emem, cjalistyczna Partia Jedności walczy Wie 1e za an1a blają.cą się kolonialną niewolę, bez-
zebrał. SlE~ ponad.'.o W _momencie zao- konsekwentnie i z uporem, tenden- rod ą Wielką eneroię robocie i widmo przekształcenia Nie_ 
i trzema sytuaCJI ro1ędzynarodowe_J, cja oparcia się na jak największej Z e miec w wielkie pole bitwy, w wojnic 
spowodowrinego agresją. am~ryka?- liczbie młodzieży. w chwili obecnej Przedstawiciel KC WKP(b) na Kon prowadzonej w interesie ruonopoli-
aką. na ~<»:el. Fakt 1.en rue mogł foi'.e partia liczy wśród swych członków gresie SED, tow. Pospiełow, mówiąc stów amerykańskich! 

'"· . 
-------------------------------------------------------------s 

Spadające twierdze 
- „Kra.ie demohracji ludowej stale się zbrojq" - po1viadają „męclrcy 

z Wall-Street i 11chuxilajr1 :: tego powodu coraz to nou;e wydatl~i nn zbrc; 
je11ia. 1 w tym wypadku ci 1Potorycz11i wyuzdani lgar::e mają wyj<1tkowo 
rncję. Ob6z postępu i pokoju zbroi się nie tyllro w nowe fabryki, w nowe 
miasta i w dobrobyt ludno.~cl - nie tylko wytru:alą, ofiarną pracą zdobyuxi 
11owe bogactwa - lecz również zaopatruje się w .„bro1i. Ale propagandy 
ści amerykańscy zapominają o tym, i:e jednym z dostawców tej broni jest 
armia ameryk6ńska. Dostarczyła ona uzbrojenia potężnej wielomilionowej 
armii chiT'i.skiej, a teraz wytru:ale zbroi Armię Ludotcą Korei. 

po~kreśhc jeszcze wagi obrad berlm- B,8 proc. Judzi poniżej 25 lat, ale o pracach Kongresu, przypomniał w Pogłębić zrozumienie tego stanu 
•kich. wśród kandydatów liczba ta jest pewnej chwili słynne Stalinowskie rzeczy, tego niezwykłej siły kontra-

III Kongres SED był poza tym 3-krotnie większa i wynosi 25,8 proc. powiedzenie, że wielka energia rodzi stu wśród najszerszych warstw naro
pierws7.ym kongresem, obrad1J.jącym Blisko połowa kandydatów do partii się tylko dla wielkich zadań. Powie- du niemieckiego, rozwinąć wielką 
po powstaniu Niemieckiej Republiki ma poniżej 30 lat i procentowo liczba dzenie to w całej pełni stosuje się ofensywę polityczną, celem włącze
Demokratycznej i zadaniem jego by- ta jest przeszło dwukrotnie większa, do prac i walk Socjalistycznej Partii nla całych Niemiec do obozu walki 
ło wytyczenie dalszych dróg rozwoju niż liczba członków partii w tym sa· Jedności na obecnym etapie, które o pokój, doprowaclzlć do zwycięskie- I 
NRD. Wszystkie te i szereg innych mym wieku. zostały wielostronnie omówione na go ko1ica walkę o demokratyczne 
jeszcze okoliczności sprawiły, że Kongresie. zjednoczenie Niemiec - oto zadanie, I 

Mac Arthur, podżegacz i zbrodniarz wojenny, ńim zostanie osądzony 
przez właściwy trybunał za ludobójstwo, za bombardowani& bezbrmmych 
osiedli koreańsl.-ich, winien zasiqść przed Tcomisjq do badania działalności 
antyameryka1lsh·iej. Bowiem regularne i bezpłatne dostarczm1ie broni Ko 
remiskiej Armii Ludowej, je.!t raczej d:folal11ością skierowaną przeciwko 
rządowi USA i p1·zeciw Wull-Street. Jeśli to go spotka, będ:ie zapewne 
się tłumaczył w taki oto spos6b: „Moi zaprawieni do boju żołnierze oka 
wfi, że są :mpraR•ic11i r61mici do długodystansowych biegów. Nasze nieclo 
ścignione czołgi. doganiajq Koreańczycy i zabierają je, jak swoje. Nasze 
latające twierdze w ogniu 11as=ych dział, pozostajqcych w ręku obsługi ko 
reańskiej, okazały się spadajqcymi twierdzami. I jak tu było wojować?" 

b d K Cyfry powyższe świadce:ą, że SED d jakie postawil Kongres SED. . 
o ra y ongresu SED stały dosłow· · · · · k' Kongres postawił bowiem prze 

. wyciąga orgamzacyine wmos 1 ze d Dla osi«gnięcia tego wielkiego za-1 Dziw, ie bankiei::::y i fabrykanci amerykanscy trzymają i płacą sa 
usługi pasibrzuchom ze &ztab" amerykańskiego. Jako$ lciepsko się .spisują. 
Początkowo chcqc się ruprawiedliwić :z powodri swych wqtpliwych sukce 
s6w, łgali, że armią kortańską dowodzą rad:ieccy oficerowie i, =~ armia 
ta zaopatn:m1a jest w broń i spr::ęt radziecki. Ale teraz, im bliżej do ame 
rykańskiego Vaterlandu. ddą com:: mocniej przed ogniem własnych dział, 
czołgów i samolotów, zdobyr.mnych co dzień na nieporadnych iolnier:flch 
amerykańskich, trnktujqcych zaborczq, brudną wojnę z obrzydzeniem i u;strę 
tem. KAJ OT 

me w centrum uwagi całej opinii · ł h · · • h ł klasą robotniczą i całym naro em -. 
• 1 J wspama yc os1ągmęc ruc u m o- i d d dan1'a kon·.·eczna 1· moz'l1'wa 1·est mo· 
sw atowe . d · · d niemieckim zadan a, które nie a zą 

z1ezy, za emonstrowanych zwłasz- 1 d bilizac1·a wielkie]· energii. Kongres I 
Niemieccy towarzysze, kierownic. cza w c · I t ł d · · · t · t się porównać z żadnym • otycbczas 

zasie z o u m o z1ezy i o 1es ED SED wytyczył droN. "' mobilizac11· te1· 
two i masa członk k S · l' t f kt · · dl realizowanymi zadaniami. S wy- "" -ows a ocja is ycz a , maiący ogromne znaczeme a ' k energii. w dziedzinie polityczne]' 1·est 
nej' Partii Jedności, zdawali sobie też przyszłos' · t · t· · · dl ł stąpiła na Kongresie jako rzeczm_ 

Cl ej par n l a przysz O· b t nią walka o front narodowy i o 
dobrze sprawę z wagi Kongresu i u· s·a· cał d · · k' Sł interesów nie tylko klasy ro o ni-ego naro u mem1ec tego. usz w7.mocnienie kierownicze1· roli partii 
czvn_. iii wszystko, by Kongres spro- ni'e tow p1·eck po""ed · ł · SED czej Niemieckiej Republiki Demokra. 

• '" z1a , ze w tym froncie. W dziedzinie gospo-
ltał zadaniom 1·ak1·e zed · sl · ą t · · · k · tycznej i nie tylko całego ludu pra-' pr mm OJ • s aje się w coraz w1ę szym stopmu clarczej - tą drogą jest walka 0 Plan 

Ski ·d partią młodzieży, partią przyszłosci. cującego Republiki, ale jako rzecz- S-letol. 
a K ongresu nik interesów c a 1 e 1 niemieckte1 

Odmłodzenie składu Kongresu nie klasy robotniczej i ca ł e g o narodu 
Przejawiło się to przede wszystkim oznacza bynajmniej zerwania więzi niemieckiego. 

Jerzy Kowalewskl 

w składzie Kongresu. Skład ten za- z najlepszym! rewolucyjnymi trady- Prawo do wystąpienia w takim cha 
sługuje na szczególną analizę z wie-- cjami niemieckiej klasy robotniczej. rakterze zdobyła sobie Socjalistycz
ha punktów widzenia. Zatrzymamy Na odwrót. Partia rozumie dobrze, na Partia Jedności dzięki swej dotyc.h 

'I/ .·' · -··cn1"'''} '''''''I@kf(Mct~f '''"%~·<:~f'-''.t~t& T '!'·' AfotW ~'· . '. ···1 ~!~~~~~~n~:e~;~~;~::Jc:'~~~~ef r':Ik 

~f EMECK~]m,~Elf·liJBLłf<Ą. DEM~KR~TY CZNA ~~e/ oaff~~!~ij ;ra~~em~~~ch;eal~:~~f ! 
Niedopatrzenia techniczne 

1;i;~,~j~~Q~~-~~~O~UK~JJ,,eRZEM~~~OWEJ'·•, . ~~f~~~~~:=~~;;s:~~i~~;~~ę~:::~r~ 
·( :t:.~ „ .. ' >' • · , 'l't:.,'FJ;)~" ·· " · ·~ •.. , · '*' > . · . · . · ' Jeninowsko-stallnowskiego typu. W 

.. C;~~.t ~~{J1~c1i 1~itt:~;:m1::'.nęłJE~d p~~:z:i~~ 
że jest przodującą. partią walki o no
w~ Niemcy. Ogromne osiągnięcia 
NRD w dziedzinie gospodarczej, poli
tycznej i kulturalnej są najlepszym 
dowodem realności i słuszności linii 
politycznej SED, której fundamentem 
jest solidarność, przyjaźń l wspoł· 
praca ze Zwi~zkłem Radzieckim 1 kn 
jaml demokracji ludowej oraz uzna
nie czołowej i klerownlczej roll ZSRR 
I WKP(b) we froncie walki z impe
rializmem. 

Socjalistyczna Partia Jedności 
przedstawiJ4 .11<1- swym. Kongresie -Ca· 

'.• 

han1ują produhcję 
W ielowarsztatowość, 2ainicjowa 

na w Crzynie Lipcowym w ZPB 
im. 1 Maja, ll.ataC!Za tam coraz S7.er
sze kręgi. Coraz więcej prządek 
przechodzi na obsługę 6 stron ma
szyn obrąc:z.kowych. 

Ob. Leokadia Florezyk w rozmo
wie z sekretarrzem organizacjf pzr
tyjnej wyrai:a życzenie pracowania 
na więksrzej ilości masrzyn. 

- Ochoty do pracy ml nie brak 
- oświadcza ob. Florczyk - ale mo 
że n:ie dam rady? 
Młoda prrządka,, ob. Ki.łanow:i.ca.:, 

!również pracująca na fi stronach, 
słysząc to, .zawołała: 

- Wstydź się tak mówić, Lod'Zju! 
Ja prrzecież jestem młodsza prządka 
i dobrze mi się pracuje na 6 str<>-

nach, a ty mówisz, że 111ie daSIZ ra
dy? Nic się nie martw, chętnie cl 
!Pomogę, 

Kolasa użalają się, że crzasem nad· 
chodzi taki moment przy pracy, iż 
nici bardzo się .zrywają. Nanzekają 
również na słaby niedoprzęd ~ po
wodu „pojedynek". 

- Ozemu nie reklamujecie? _. 
pytamy. 

Praądki, wracające z urlopu, rów
nież prC1,echod2ą na obsługę większej 
ilości maszyn. Tow. Ewa Włodar
czyk widząc po pmy'byciu ii wcza
sów, że tyle się rz.mieniło podcrzas 
jej nieobecności, sama ao:głosiła s1ę :z - Ba, kiedy nikt nie wie, z któ
prośbą, aby pnydriielono jej jesizcrze rych maszyn pochodzą te po,iedynki. 
2 maszyny do obsługi. W tym właśnie sęk, mówiłyśmy nie 

_ Jako party·jniacrzka _ mówj raiz na ten tema,t, ale do tej pory nie 
tow. Włodarczyk _ pocrruwam si~ rz.naleźliśmy sposobu na to utrapie-
do obowiąrz.ku przejścia na wielo- inie. 
wa't's0tatowość. Przypuszczam, że ja, Organia:acja partyjna wra~ ri radą 
pmodownica pracy, nie natrafię na rza'kładową postanowHy wpłynąć na 
poważniejS'Ze trudności przy tej ro- wrzecioniarki ii oddziału przygoto
bocie. Zawsze przecież praekraczam w:awC2ego, wyjaś~iając :im,. ~e swą 
swe normy produkcyjne. rnedbałą produkcJą utrudniają pra-

, J' l u k,.,~•„.u.t•· ., ~· " . 1 cę,, ptiządjfp,;;n. fl,.rz.wła.szcza wielowar 
aK ua.uł„tE: sztatówkom. Wrnecioniarki o'dpowie-

WSpÓfza wodnictWa działy jednak, że starają się praco-
. · k ł „ wać netelnie i żadna rz nich nie 

propaguye I ontro Uje przyznał.a się do puszczania poje-
dynek. A prizecież można enaleźć 
Sp01lób znakowania przędizy i wpro
wadzenia wśród wrzecioniarek indy 
widua·lnej odpowiedcialnośc.ii ~ pro 
dukcję. 

Zaoszczędzono dwa • 
I poi miliona zł Szkodliwe niedopatrzenie 

W r<>izmowie z prciewodniczącyrą 
Komitetu Współi;a.wodniciwa, 

tow. Torensem, dowiadujemy Si4l, że 
ogłaszanie :pmerz radio n~wisk p;o
nierek w niemalej mierrze !PI'll.YCZY· 
n.iło się do rozwoju wielowarszta
towości. 

- Nasze prrzodownirce są dumne 

Zapomniane ulepszenie 

Już prized kMku miesiącami .za• 
W ZPB im. Kunickiego na od· 

dziale wykończalni brak było pral 
nicy, niezbędnej do polepszenia ja 
kości produkcji. Postanowiono 
wi~c :zamówić pralnicę w odpowie 
dnim zakładzie budowy maszyn. 

W ten sposób, dzięki wytężonej 
i ofiarnej pracy całej załogi, za
kłady uzyskały 2.500.000 zł oszczę 
dności, a zarazem zostanie podnie
siona produkcja, zarówno pocl 
względem jakości, jak i ilości. 

F. Donder 
ZPB im. Kunickiego 

Żniwa we wsi Dobra, pow. brze 
zińskiego, łącznie ze zwózką, :za
kończyliśmy 21 lipca. Rolnicy w 
rozmowach między sobą podkre· 
ś-lali: „Już dawno żniwa nie prze
biegały tak sprawnie, jak obecnie, 
a to dlatego, że w tym roku wię
cej korzystaliśmy z maszyn, niż w 
latach ubiegłych". 

Jednak Ośrodek Maszynowy w 
Dobrej mógł pracować lepiej pod. 
czas żniw, niż to uczynił. Np. ma
szyny żniwne często regulowano 
dopiero w polu, traktorzyści zszy
wali paski na płótnie, gdyż me 
mieli zapasowych. Powodowało to 
postoje i wywoływało słuszne znie 
cierpliwienie rolników. 

- mówi. tow. Torens - z .zasłużone 
go wyróżnienia ich. 

Jednakże po zasięgnięciu bliż· 
szych informacji okazało się, że 
sporządzenie takiej pralnicy trwa
ło bv około roku. Termin ten nie 
odpÓwiadał nam, pragnęliśmy bo· 
wiem jak najrychlej doprowadzić 

do poprawy jakości produl(cji wy 
kończalni. 

Zwiqkszyć bezpieczeństwo pracy l 
Kierownik SOM i Zarząd Gmin

nej Spółdzielni winni przewidzieć 
takie wypadki. Podłożem tych nie 
dociągnięć jest między innymi sła I 
ba ostatnio żywotność i niedostd
teczna działalność naszej organi
zac ji partyjnej. Brak zainteresowa 
nia organizacji partyjnej Ośrod
kiem Maszynowym spowodował, 

że z trzech traktorów, posiadanych 
przez Ośrodek, jeden w ogóle nie 
był użytkowany w czasie żniw z 
braku„. pakunków. Poruszenie tej 

Komitetowi jednak najbardziej za 
leży na tym - ciągnie dalej tow. To 
rens - aby prqo:ądki, które praeszły 
na C1:Większoną obsługę maszyn uzy
skiwały lepsze wyniki, a tym sa
mym i wyżme (1,arobki. Staramy się 
więc im pomagać w miarę naszych 
możliwości, aby tylko produkc;ę U• 

trzymać na najwyższym poziomie. 
Przeprowadzana codziennie 

kontrola ujawnia przyczyny n ie
docła,gnięć. Przed kilku dniami 
produkcja uległa nagle obniże
ni u. Po dokonanej kontroli oka
zało się, że prządki otrzymywa· 
ły małe sr;pule niedoprzędu. Szyb 
ka interwencja u dyrektora. pl'o
dukcji usunęła te usterki i po
zwoliła. . na ~iększenie vr11duk
eji. 

stanawiano się, w jaki sposób 
rinakować niedoprzęd, aby wiedzieć, 
rl której maszyny pochodCli? Jeden iz 

pracowników przędzalni rz.apropono
wał ulep&lenie, w postaci stempla, 
którym miał był rznaczony niedo
}:!"lęd. Ulepszenie uznano rza dobre, 
racjonalizator otmymał 40.000 zlo· 
tych - i na tym koniec. Nikt z dy
rekcji techni~nej nie pomyślał o . 
wprowadzeniu w życie cennego ulep 
szenia, pomimo kilkakrotnych nale• 
gań ze strony organizacji part. i ra
dy zakładowej. Niedopatrzenie to 
na.J.eży najrychlej zlikwidować. Po naradzie dyrektora technicz. 

nego, ob, E. Mielczarka, z maj· 
strem brygady remontowej E. Cho 
rążym oraz majstrem stolarni ob. 
Handzlichem, postanowiono wyko· 
nać pralnicę własnymi siłami. Do 
roboty przystąpiono dnia 23 czerw 
ca br. Wspólnym wysiłkiem całej 
załogi Wydziału Technicznego, mi 
mo wielu trudności, pralnicę ukoń 
czono w dniu 20 lipca, jako Czyn 
Lipcowy, • 

Pralnicę sporządzono z cz~ści, 
wybranych ze złomu, a całkowity 
jej koszt wyniósł około 500.000 zł. 
Natomiast w fabryce budowy ma
szyn koszt jej pochłonąłby ponad 
3.000.000 zł. 

Wszelkie, odniesfone podczas 
pracy okaleczenia cielesne, któ
rych należycie się nie opatrzy, 
mogą spowodować albo stałe ka
lectwo, albo też dłużsżą niezdol
ność do pracy. 

Nawet błahy wypadek, jak lek 
kie skailecze.nie, rzaniedbane, może 
dop1·owadzić do stanów zapalnych 
i wywołać ropień. 

Tracimy wówczas wiele dnió· 
wek, nie przepracowanych wsku
tek choroby. Dlatego lekceważące 
traktowanie tak ważnego zaga
dnienia, jak należyte zaopatrzenie 

To n ie oszczędność 
W ZPB im. Szenwalda wiele roz. 

prawia się o oszczędności, ale me 
zawsze te piękne : słowa wprowa
dzane są w czyn. Przy plombowa
niu magazynów i innych pomiesz
czeń używa się ołowianych kule
czek, lecz przy rozplombowamu 
nie zbiera się skrzętnie tego drogo 
cennego materiału, a tylko rzuca 
się go na ziemię, wskutek czego 

poniewierają się po kątach dzie
dzil'lca fabrycznego. 

W naszym oddziale 3 ZPB im. 
L. Szenwalda plomb tych zużywa 
się rocznie około 20 kg. 
Uważam, że sprawą tą powinien 

zająć się nasz komisarz oszczęd· 
nościowy. 

Józef Ratajczyk 
ZPB im. L Szenwalda 

Znów niska frek wencja 
Stałe pogłębianie poziomu ideo

logicznego szerokich kadr parlyj· 
nych jest jednym z naczelnych za 
dań naszej Partii. 

Ostatnio pogorszyła się frekwen 
cja na kursie szkolenia partyjnego, 
prowadzonym dla towarzyszy ko· 
lejarzy na stacji Łódź-Widzew. 
'.Na szeregu wykładów obecnośc 
osiągała najwyżej połowę zareje
strowanych uczestników. świadczy 
to o nienależytym :zrozumieniu do 

niosłości szkolenia kadr partyj· 
nych. W celu skrupulatnego wyko 
nania wytycznych IV Plenum KC 

PZPR w sprawie wzmożenia pracy 
partyjno-politycznej, organizacja 
podstawowa na stacji Łódź-Wi· 
dzew winna niezwłocznie wyciąg
nąć odpowiednie wnioski wobec 
towarzyszy, lekceważących swe 
oł/owiarz.ki partyjne, (E. J.) 

zakładów pracy w apteczki oraz 
środk4 opatrunkowe dla udzielenia 
pierwszej pomocy, jest przeja
wem szkodnictwa w naszej walca 
o kadry, o ich bezpieczeństwo i 
higienę pracy. 

Nie zdaje się pojmować tego 
Wydział Zdrowia DOKP. Dla przy 
kładu podam taki fakt. Referent 
BHP il Warsztatów Łódź-Widzew, 
już od listopada ub. roku bezsku 
tecznie rzabiega w Wydiz. Zdrowia 
DOKP o przydzielenie skrzyne
czek opatrunkowych dla pięchi 
drużyn montażowych, zatrudnio
nych stale na. linii, na h.-tórej 
brak wszelkiej pomocy, a nawet 
nieraz nie ma wody w pobliżu. 

Sprawa ta przedstawia się nie 
wiele lepiej na pomniejszych sta· 
cjach oraz przystankach naszego 
węzła, nie posiadających ani 
skrzyneczek 11anitamych, ani apte 
czek. 

E. J acak 

PKP Łódź· Widzew 

sprawy w powiecie w wypadku, 
gdyby interwencja Komitetu Gmin 
nego nie odniosła skutku, na pew
no odniosło by skutek i pakunki 
byłyby znalazły się. 

Trzeba, aby nasza organizacja 
partyjna więcej zajmowała się 

sprawami swego terenu. 
A przecież wytyczne V Plenum 

mówią wyraźnie o zadaniach orga 
nizacji partyjnych przy realizacji 
zadań Planu 6-letniego. 

Marian Wesołowski 
korespondent chłopski „Głosu" 
wieś Dobra, pow. brzeziński 

Nasz Wydział Socialny 
nie dba o bezpieczeństwo pracy 

Od dłuższego czasu w wykoli.· 
czalni przy ZPB im. J. Stalina brak 
jest rękawic gumowych dla pra
cowników kuchni farb. Zatrudnie
ni tam robotnicy mają pokaleczo· 
ne i poparzone ręce od kwa.su żrą. 
cego, w którym muszą mieszać go 
łymi rękami. Na kilkakrotne inter 
wencje kierownika kuchni farb w 
Wydziale Socjalnym nadeszła od
powiedź, że prawdopodobnie się 
je zakupi, ale jak do tej t>ory rę· 
kawic nikt nie otrzymał. 

Z tego widać, .że Wydział Socjai 
ny nie przejawia troski o człowie· 
ka, jak również, że nad tym wy
działem nie I(lZtacza się dostatecz
nej kontroli. Wydział Socjalny wi 
nien zrozumieć, że kuchnia farb 
jest bardzo ważnym odcinkiem 
pracy, a jeśli rękawic nadal bę
dzie brakowało, to mogą si~ zda· 
rzyć wśród pracowników poważne 
zachorowania. 

M. Marciniak 
ZPB im. J, Stali.na 

Prządki uskarżają się 
n a oddział 

prz-ygotowa w cz-y 

Znakowanie niedoprzędu przyczy
ni się bowiem do poprawy jakości 

na odd2iale prrzygotowawczym. 
Nie wolno dopuścić do tero. aby 

przą-Oki • wielowarsztat~wki cier· 
piały 'l; powodu złego nied()'()rzędu, 
którero ja·kość można podnieść przy 
pomocy kontroli niedoprzędu z wrze 
ciennic. 

N iektóre pmądki np. ob. ob. 
Eleonora Przychodnia i Maria 

W okresie realizacji Planu 6-letnie 
10 winniśmy wykorzystać wszelkie 
mcńllwe aposoby dla podnie11ienia 
wydajności prae:r. 

M. S. 

.,,. . ..--..-wi· Na f1ttJNe1B 
~P0l1AWOJJNIC1WA Pq,tcv 

Przodujący racjonalizator 

Tow. WładYSław Biernacki już od 
kilku lat pracuje w zakładach. meta 
!owych „Wifama". 
Początkowo zatrudniony był, Jako 

!ormieri;. Za swą wydajna i wzoro 

I wą pracę został brygadzistą, a osta 
tnio zaawansował na kierownika 
sekcji kalkulacji odlewów. 

Tow. Bier).Iacki jest zarazem je
dnym z najb,zynniejszych członków 
!\"łubu racjonalizatorów przy zakfa
rlach. Opracował już wtele różnych 
usprawnień, które przysporzyły za
kładom znaczne oszczędności. 

Ostatnim jego uspr!wniert1em, 
które wykonał wspólnie z tow. M'l 

I ciaswzykiem, jest ~ r zeróbka stare j 
tokarki na fre-zarkę do modeli Us
prawnienie to dało zakładom około 
!! mil. zł. oszczędności. Obaj racjo-
nalizatorzy otrzymali premię. 

Zamieszczone zdjęcie przedstawia 
tow. Biernackiego przy pracy nad 
nowym ulenszeniem racional.izator
skim. 

( 
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.Kobiety ·1W , kraju socjalizmu .. 

145 miliardó.w złotych 
na zdobycze socjalne świata pracy 
P Ian 6-letni, plan zbudowania podstaw socjalizmu w Polsce prze 

pojony jest wszechstronną troską o człowieka pracy. I nie może 
być Inaczej. 

korzyść, by wypoczynek fizyczny łą
czył się harmonijnie z rozrywką, z 
przyjemnością. 

„Socjalłzm oznacza - powiedział na XVIll Zjeździe Towarzysz Sta· 
lin - organizację dostatniego i kulturalnego życia dla wszystkich 
członków społeczeństwa". Na.sz Plan 6-letni Jest planem generalnej 
ofensywy socjalizmu, przekształcającym Polskę w kraj wysoko uprze
mysłowiony, którego produkcja w 1955 roku, llczą.c na głowę ludności, 
będzie pięciokrotnie wyższa od poziomu produkcji przemysłowej Pol
ski przedwojennej. Do różnych działów gospodarki przybędzie w clą· 

zatrudnionych w socjalistycznym sek. 
torze poza rolnictwem z 29,1 proc. -w 
r. l 949 podniesie się do 33,5 proc. w 
r. 1955. Nieodzownym warunkiem 
wciągnięcia tak wielkiej liczby kobiet 
do produkcji jest ułatwienie im obo
wiązków wychowania dzieci, jest oto 
czcnie troskliwą opieką tak m.atkl, 
jak l dziecka. 

C:P.lem zapewnienia sprawności fi
zycznej ludzi pracy, Plan 6-letni za
pewnia szybki rozwój kultury fizy~z
~ej przez wybudowanie 2.510 boisk 
sportowych, 163 sal gimnastycznych 
i hal sportowych, 498 pływalni lel
nich i 7 zimowych, 24 stadionów i 

Uzbecki Instytut Przemysłowy wychowuje i.nżynittów dla wielu 
kopaiń naftowych. 1800 inżyniefóW ulmńczyło instytut, w tcJ llcmbie 200 
kobiet. Na ~djęciu docent Tairowa z 1°rupą stiudentów. 

gu sześciolecia z górą dwa miliony robotników. 

Ta armia ofiarnych, świadomych I Przychodnie miejskie i ośrodki zdro 
bojowników o socjalizm.. budują- wia osiągną .liczbę 3.060, a Więc wzro 

ca z oddaniem nowy, wyższy ustrój sną o 99 proc. Ilość łóżek w wiejskich 
społeczny, ma właśnie zapewnione ośrodkach zdrowia osiągnie liczbę 5.8 
przez Plan warunki wzrostu dobroby- tys., łóżek w sanatoriach przeciwgru
tu i rozwoju kulturalnego, warunki źliczych będziemy mieć 29,8 tys. 
wprowadzenia coraz racjonalniejszych Lecznictwo zdrojowiskowe w jesz
metod pracy, warunki core.z lepszego cze szerszej mie1"7e udostępnione bę
wypoczynku, coraz sprawniejszej i dzie masom pracującym dzięki zwlęk
uerszej opieki lekarskiej. szeniu liczby miejsc do 49,7 tys., tj. 

W zrozumieniu tej słusznej potrze
by Plan 6-Jetni przewiduje prawie 
trzykrotny, w stosunku do r. 194~. 
wzrost liczby miejsc w żłobkach, tak 
ze w r. 1955 - 52 tysiące dzieci spę
dzać będzie czas we wzo.,.owych wa· 
runkach, podczas gdy ich matki prze
bywać będą w pracy. Szeroko roz
winie się również w okresie 6-lecia 
instytucja sezonowych żłobków wiej. 
skich, która wzrośnie 12-krotnie. Ucz 
ba stacji opieki na<l matką i dziec
kiem przy zakładach pracy podniesie 
się do t.200, przy wzroście liczby o
sób, korzystających z nich do 360 
ty~ięcy. 

parków sportowych. . 
Nakłady inwestycyjne na rozwoJ 

uriądzeń ochrony zdrowia, wczasów, 
turystyki, kultury fizycznej oraz u
rządzeń socjalnych wyniosą w okre
sie Planu 145 miliardów złotych, 

Kolonie letnie dla dzieci 
pracown;ków spółdzielni samopomocowej 

W parze z uprzemysłowieniem kra o 28 proc. 

Długie kolumny cyfr składają się 
na tę imponującą sumę. Długie kolum 
ny cyfr, · poza którymi kryje się głę
boka, wymowna treść społeczna. Mó
wi ona o tym, ze masy pracujące w 
naszym kraju żyć będą inaczej, coraz 
lepiej, kulturalniej I zdrowiej. 

Bgr. 

W szerokiej akcji wczasów letnich 
dla dzieci, po raz pierwszy w tym 
roku bierze udział również Centra
la Rolnicza „Samopomoc Chłop
ska". „Samopomoc Chłopska" zor 
ganizowała dla dzieci pracowników 
swoich spółdzielni 41 kolonii, roz· 
mieszczonvch w najbardziej malo
wniczych i odpowiadających pod 

względem zdrowotnym okolicach. 
Fachowa opieka oraz dobre wa

runki materialne zapewniają dzie
ciom doskonały wypoczynek. W clą 
gu 2 miesięcy wczasów wypocznie 
na koloniach 10.600 dzieci. 

CR „Samopomoc Chłopska" prze 
znaczyła na ten cel ponad 200 miln. 
złotych. 

ju, wzrośnie dobrobyt materialny ro· Wyrazem treści władzy ludowej o 
botnika. Będzie on lepiej mieszkał, polepszenie warunków życia o nale
lepiej jad!, lepiej się ubierał. Będzie zytą opiekę nad zdrowiem klasy ro· 
też w pełniejszej mierze korzystał z botnlczei jest wprowadzona jui w 
bibliotek, teatrów, muzeów, nauki O· pierwsżym roku Planu 6-letniego re
raz ze zdobyczy socjalnych, których forma lecznictwa pracowniczego. 
wielką rozbudowę odzwierciedlają Przewiduje ona nie tylko wielki<'l n
wymownle cyfry, zawarte w Planie sprawnienie lecznictwa, ale kładzie 
6-letni.m. duży nacisk na objęcie szerokich ma<; 

Szeroka akcja profilaktyczna 
wśród dzieci i młodzieży, rozgałę
ziona sieć po~adni dla dzieci i ma 
tek, izby porodowe i zwiększenie 
ilości łóżek w szpitalach stwarza
ją podstawy racjonalnej opieki 
zdrowotnej dla robotnicy i jej 
dziecka. Żłobki, dziecińce. przed
szkola pozwolą pracującej matce 
poświęcif się z całym spokojem 
zajęciom· zawodowym, dają jej bo 
wiem pewn0ść, że dzi~cko swe po 
wierzyła dobrym, fachowym rę· 
kom. 

Kobiety ·lodzi wzmocniły obóz pokoju 
lllllllllllllllllllll\llllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllHlllllllllllllllllllllllllllUHlllllllllllllllllllllllllllllll 

W zakresie rozwoju społecznej służ ludności profila.ktyką, a więc na. za
by zdrowia - Plan 6-letni przevridu- po)>ieganic powstawania chorób oraz 
Je zwiększenie liczby lekarzy, przy- leczenie w najwcześniejszym stadium 
padającej na 10 tys. mieszkańców do choroby, by nie dopuścić do JeJ roz· 

realizując swe zobowiązania Jipc_Qwe 

6,5, a Więc o blisko 85 proc. Nie jest woju. 
to jeszcze norma zadowalająca (za ta W tym celu rozbudowana zostaje 
ką uznać należy stan, istniejący obec !-:ieć placówek leczniczo-profilaktycz
nie w Z$RR. gdzie na 10 tys. miesz- nych w zakładach pracy, które zajmą 
. kańców przypada 10 lekarzy), w każ- się dodatkową opieką lekarską. robot 
dym razie stanoi.vi to ogromny krok ników. P1zewidziane są ośrodki naj· 
naprzód, . jeśli weżmiemy pod uwagę, p1ostszego typu z jedną pielęgniarką 
że przed wojną mieliśmy w Polsce w małych zakładach, aż do wysoko· 
tylko 3,7 lekarzy na 10 tys. mieszkań specjalistycznych poliklinik z kilku
ców. A zatem pod koniec Planu 6-leł- nastoma specjalistami, w dużych. 
niego będzie stan rzeczy niemal dwu. W większych zakładach pow.staną 
krotnie lepszy. niż w Polsce pi:zed- tzw. „sanatoria nocne·· według wzoru 
W1Ześniowej, pomimo, ze wojna po· radzieckiego, Sanatoria te przeznaczo. 
zbawiła nas połowy lekarzy. ne są dla robotników, wymagających 
Poważne zmiany na lepsze w okre· specjalnej diety, czy zabiegów, któ

sie sześciolecia zajdą też w szpitalni- re trudno w domu przestrzegać i 
dwie. Liczba łózek szpitalnych wzro- wykonywa~. Przez okres więc k\ura-

Wielka zdobycz świata. pracy -
wczasy pracownicze - obejmą w r. 
1955 milion pracowników, w tym 
741,5 tys. pracowników fizycznych, 
a więc o 480 proc. więcej, niż ...., r. 
1949. Formy wczasów będą stale udo
skonalane, uro:zmaicane, tak, aby ro
botnik wynosił z nich maksymalm~ 

KOBIETY robotniczej Łodzi swą da nam więcej żłobków, przedszkoli, 
ofiar;ną pracą i podnoszeniem da nam podniesienie stopy życiowej 

swego uświadomienia w~nkazują . co- robotnika, chłopa, inteligenta pracu 
raz dobitniej, że doskonllole pojmują, jącego, dziec-i robotników i chłopów 
iż od ich wysiików i bojowej postawy zdobywać będą wYS~olenie' ogólne i 
w niemałej mierze zależy utrwalenie zawodowe, by zasilić nowe W"Y'kwali 
pokoju świato,vego i zacieśnienie wię fikowane kadry techników, inżynie
zów między klasą robotniczą całego rów itp. - tak potrzebnych dla roz 
świata. Ich praca - to godna od.po- woju naszej gospodarki narodowej. 
wiedź podżegaczom wojennym, któ- Lecz, aby to wszystko osiągnąć, 
rzy wzniecili płomień walki w Korei, naleT.y plan wykonać z nadwyżką i 
to realizacja Planu Sześcioletniego. przedterminowo. Można to osiągnąć 

Robotnice Łod-z;i rozumieją, co I tylko przez właściwy stosunek d~ 
przynieffie kla..sie robotniczej wielki pracy, organizując nowe zespoły naJ 
Plan Sześcioletni. Pła.n Sześcioletni wyższej jakości, przechodząc na wie 

Piękna inicjafywa pra~ąwnic z ZrW Nr 3 
śnie do 123,5 tysiąca, tj, . o 38,3 pro,c • .cji mieszk:a.ją~w sanatorium i stamtąd Kobiety, zorganizowane w Kole 12:organitzowanym kobietom, które 

· w stosunku do roku 1949. Warto tu udają się do pracy. Ligi Kobiet przy Zakładach Przr.my również masowo zgłosiły się do 
jęte jeszcze jedno specJa.lne zobo· 
wiązanie. Na ostatnim zebraniu kola 
Ligi Kobiet tow. Brzeziak wystąpi
ła z pięlmym projektem, który ma 
lezl gorące przyjęcie ze strony 
wszystkich członkiń: Koło Ligi Ko
biet zobowiązało się do udziei.artia 
wszelkiej pomocy kobietom chorym 
i samotnym. Postarały się od r~zu 
o nazwiska kobiet chorych i udały 
się do ich mieszkań, śpiesząc im 'I: 
pomocą Już w przeciągu krótk1eg,, 
okresu czasu członkinie koła odwl<> 
dziły i pomogły wielu kobietom. 

przypomnieć, że Polska kapitalistycz· Uprzemysłowienie kraju, powstanie siu Wełnianego Nr. 3, już niejedno Wart Pokoju. Tak więc w dniach 
na posiadała zaledwie 69.361 łóżek w nowych ośrodków przemysłowych w krotnie składały dowody 11wej ak- od 18 do 24 lipca wszystkie kobiety 
szpitalach, pomimo, że liczba ludno- rejonach dotąd zacofanych, wprowa·- "tywności oraz wysokiego wyrobienia „Wełnianej Trójki" stanełv na swych 
ścl była wówczas niemal o 10 milio- dzi do przemysłu około 1.230 tys. ko- społecmego. Wiele zapału i pracy posterunkach. W dniach tych wszyst 
nów wyższa. błet. Udział kobiet w ogólnej liczbie wkładają przewodntcząca koła kie pracowały jeszcze wydatni.ej, 

Ligi Kobiet, tow. Brzezlak oraz niż zwykle. Pracę ich cechowała po 

Zacieśniają się więzy przyjaźni 
przewodnicząca komisji kobiecej waga i skupienie. Wiedziały, że pel 
tow. Pilnłak. nią Warty Pokoju wraz z całą kla-

W ramach Czynu Lipcow~go są robotniczą. Były świadome tego., 

d d 
wszystkie członkinie koła, oprocz że wzmożona produkcja - to nailP 

mię zy ro zieckimi a polski mi robotnicami swych zobowiązań produkcyjnych, psza odpowiedź na niecne zamysły 
„Przesyłamy Wam serdeczne 

pozdrowienia i wierzymy w to, 
że nasza przyjaźó będzie mocna 
i niezwyciężona" - kończą swój 
list pracownice fabryki stalin
gradzkiej. 

przyrzekły zaprowadzić na swych podżegaczy dp nowej wojny, były 
odd.żiałach wzorową czystość i stwC\ świadome, że swymi osiągnięcianu 
rzyć właściwą kulturę miejsca pra- produkcyjnymi przyczyniają się do 
cy. Vl."Zl.·ostu dobrobytu mas pracują

Wszystkie członkinie koła stanęły 

1 

cych, a zarazem p.rzeciwstawiailł 
także do pełnienia Wart Pokoju się zakusom imperialistów. 
Dały w t,en sposób praykład nie- W Czynie LipCOWY,Ill zostało pod-

Robotnice fabryki krawieckiej \ 
im. 8 Marca w Stalingradzie, w 
liście, przesłanym do Ligi Kobiet 
pow. Leszno Wielkopolskie, wy 
rażają swój podziw 1 uznanie dla 
kobiet polskich, budujących no· 
we zycie. W liście czytamy m. 
:lh.: .,My, robotnice Stalingradu 
mamy obecnie jedno życzecie
jak najprędzej odbudować na.;z~ 
ukochane miasto Stalingrad; u
czynić je jeszcze pięlrniejszyrn 
niż przed wojną. 

·Dzieciństwo ·beztroski. i radości 
. i 

Ka:iJda robotnica naszej fabry 
Id stara się vvykonaó l przekro 
ozyć 111an 5-letni, wYProdukowat 
więcej towa.rów masowego uży
cila, zmniejszyć koszt prodnkcjl 
oddawać produkcję tylko lllerw
szej jakości. Większość kobiet na 
szej fabryki, to przodownice wy 
pełnlające codziennie 200 i wie· 
cieJ procent normy. 

I ..... ---------

0 dwie d ziny w żłobku i przedszkolu 
Z PDz i .u. Oliar -io września -i90'i r . 

Partia i Rząd naszego kraju 
przejawiają wielką troskę o ko 
biety. Spokojnie idziemy do fa
bryki, - dzieci nasze uczą si~ VJ 
szkole, mamy przedszkola 1 żłob 
ki oraz zapewnioną pomoc ls-ka1· 
ską dla matek i dzieci. Dla ko
biet pracujących zawo.dowo is
tnieje w naszym kraju sieć wie
czorowych i korespondencyjnycn 
szkół średnich i wyższych, w któ 
rych mogą one uzupełnić WY 

kształcenie. 

Jesteśmy na posesji przy ul. Sien
kiewicza 108. W rozległym, pięknym 
parku pachnie świeżą zielenią i tra· 
wą. Po środku stoi dwuskrzydłowy, 
piętrowy pałac. Tu mieści się otwar 
ty dnia 22 lipca br. żłobek oraz przed 
szkole przy Zakładach Przemysłu 
DziewiM"skiego im. Ofiar 10 wrześ· 
niia 1907 r. · 
Gmach rozbrzmiewa donośnie dźwię-
cznymi głosikami naszych najmłod
szych obywateli. . 

PIERWSI LOKATORZY 
Pierwszymi lokatorami nowootwar 

tego pt•zedszkola są czteroletnie po
ciechy: Danuta Gibka, Zdzisława Ju
szczak, Zbyszek Wentel, 1an Hibner 
i wielu innych, 

Wszystkie dzieci już całkowicie za 
domowiły się w przeds~kolu i czujfł 
się tu doskonale. Kiedy ob. Wentęl 

Imperialiści z Wall - Street p1·zybyła z pracy po swego synka, 
chcą naruszyć naszą 1 Waszą pr:i Zbyszka, chłopczyk bardz'o niechęt
cę twórczą, chcą wciągnąć naro nie opus-zczał pokój dziecięcy. Prosił 
dy do nowej, krwawej wojny, - „Mamusiu, pobędę jeszcz.e choć 
lecz wiedzcie, że im się to ni4' godzinkę". Dopforo, kiedy mama i wy 
uda, gdyż cała postępowa ludz- chowawczyni obiecały, że jutro znów 
kość włącza się do obrony poko- tu przyjdzie, ucieszył się i poszedł z 
ju. wielce zadowoloną piiną. 

Wola i gotowość śmiałej i st:i C~ły part.er przez.naczony jest r:a 
nowczej walki 0 pokój znalazły pomies~zeme przed~zko~a. 'l'.u k!'-z· 

k'ej niespotyka dy pokoJ wyglada pięknie, a Jest icl1 
"~raz ~·s~~~? 1 

akcji zbiercłili; wiele. Dokąd rzucić okiem. - biel i 
n~~ fsó~ pod 

1 
apelem Stałego Ko czystość. Wycho.waw~zy!1rn w czy

~iJtu Swiatowego Kongresti o styc!' fartu?hac~, dz1ee1 przybrane 
brońców Pokoju". Kobiety ra- w białe suk.1enk1. . . _ 
dzieckie podkreślają. „Jeżeli 1 . !'rzechodz1~y w~aś:ii1e .ob.ok ~h ".a 

li, gimnastycznej, przy drabinkach 
stoją i·ównymi szeregami rowery i 
słonie. Dalej widzimy wózki i lalki. 

Jak nam opowiada kierowniczka, 
ob. Rydel, przedszkole i·ozporzą.dza 
80 miejsca.mi i będzie dwuoddziało· 
we. „ . 

Na pierwszym piętrze mieści się 
pięknie . urządzony żłobek. Wchodzi· 
my z kierowniczką. żłobka, ob. Ka· 
mińską, do sali zabaw. 
Mały Włod'Zio siedzi na koniku i 

podniesionym głosem J,<rzyczy: „ga
żu, ga.żu". Wychowawczyni p? cichu 
podcho'dzi z tyłu i pcha go pomału. 
Na twarzy Włodzi.a pojawia. się ra· 
dosny uśmiech, oto jedzie konik. Nie 
cd dalej mała Bożenka. usypia w wóz 
ku swą młodszą koleżankę - lalkę. 
Inn!l dzieci pospołu ustawia.ją. z kloc 
ków piramidy, które za chwilę prze 
wracają, aby tworzyć no"111e arcydzie 
ła bi.1downictwa. 

Chociaż żłobek i przedszkole są 
czynne dopiero drugi dz!ień, przebywa 
tu już kilkadziesiąt dz.ieci. Są. to nie 
tylko dzieci pracowników za~ładu 
macierzystego, ale również i „pocie 
chy" pracowników innych zakładów 
pracy. 

Do kierowniczki stale żgłaszają. 
się matki, pragnące umieścić tu swe 
dzieci. Przyjmuje się wszystkie, miej 
se.a jest dość. · 

otwarcie przedszkola. Przedtem 
dziecko musiało samo pozostawać w 
domu. · 

- Teraz - mówi - to już je
stem spokojna, wiem, te dziecko LU 
znajdzie troskliwą i ozułą. opiekę. A 
ja m<>gę już spokojn~ej i lepiej p1·a
cowac, bez <>ba.wy, że dziecko moje 
jest w domu bez opieki. ~ tu, ~v t~~ 
pięknym pałacu, wraz z mnym1 dz1~c 
mi będzie rosło i wYCh-0wywało się 
na świadomego uczciwego, szczęśli
wego obywatela Polski Ludowej. ' 
· Na zakończenie rozmowy dodaje: 

- Gdy przy;pomnę sobie własne, 
smutne dzieciństwo, to zazdroszczę 
swemu dziecku tego szczęścia, które 
jl! otacza w tym pałacu. K. 

Tow. Szyszka odwiedziła już ki) 
kakrotnie chorą przewijaczkę, nt„ 
Kraniec. Udała się wraz z nią do 
lekarza, przywiozła jej lekarstwa 
do domu. Zakupuje artykuły spo~ 
żywcze, które dostarcza do jej 
mieszkania. Podobnie opiekują się 
chorymi towarzyszkami pracy oh 
ob. Makowska, Stolarczyk, Bartczag 
i wiele innych. 
Również wiele czasu 1 pracy po· 

święca chorym kobietom pielęgniar 
ka zakładowa, ob. l{obierska. ?o 
skończeniu zajęć śpieszy zawsze do 
chorych, robi im bezpłatnie zastrzy 
ki, udziela w miarę możności pora~. 
Zachodzi talrże do chorych w nje
dzielę. Jej pomoc i opieka pomogły 
w wybitnym stopniu do szybszego 
wvzdrowienia m. in. ob. Wizner. 

"inicjatywa koła Ligi Kobiet sp.:>
tyka się z wielką wdzięczno.ś~ią i 
uznaniem ze strony wszystkich ko
biet. Tak bliska i serd.ęczna opiek:i 
oraz pomoc dla towarzyszek pr„cy. 
pozwoli również osiągnąć jeszcze le 
psze wyniki produkcyjne. 

Jak nas zapewnia kilka czlonkill. 
koła, z którymi rozmawialiśmy, ak 
cja ta będzie prowadzona <>t<;i!e 
Nieść pomoc chorym kobietom, to 

j°edno z naszych czołowych zadań" 
- oświadczają. 

(rok) 

tl ·e kobiety które stanowią I Jęc. Wszys.tkie dz!ec1 p1lme pracuJll 
ws:;!ę t\udzkośc.i' na świecie, wy pod n·o~klnvą op1e~ą -.;yychowa,yczy 
po • mi " e ami rze- ni. Jedne sporządzaJą roone wycina.n 
~1~~~ ~:~~~aczo:-~; wohiY - ki, inne za:rna;izyście malują po~·tre 

· · b dziA" ty -swych kolezanek. W następneJ sa 

Wychod1.ąc z tego dziecinnego pań 
~ewlła, s.p'Otykamy matkę, przyby
wającą z za.jęcia po swe m.ale11st,yo. 
Pracuje ona w zakładach 1m. Ofiar 
10 września 1907 r. 

W rozmowie z nami zwierza się z 
jaką. niecierpliwością wyczekiwała. na 

żłobek i przeds:iJkole przy Zakłada.eh im. OfiaT 10 Września otwarte 
zostały ' dla uczczenia Swieta Manifestu PKWN. 

woJnY nie e „ . 
. I 

lowarsztatowość, organizując koła go 
spodyń domowych i zd<>bywając je dla 
przemyisłu oraz nowych za.wodów. 

W zrozumdeniu tych doniosłych za 
dań, kobiety łódzkie włączyły l!ię do 
ogólnej akcji zobowilłJZllń lipeowych, 
osią.gając wspaniałe wyniki • 

Na terenie Łodzi w większych za
kładach pracy, taJkich, jak: ZPB im. 
Józefa Stalina, ZPB :i!ltl. J. Marohlew 
skiego, ZPB im. ATmii Ludo...,ej, i 
ZPW im. Jurczaka oraz wielu innych 
- kobiety"'Przod'OWD.i.ce społeczne zor 
ganizowały przeszło 160 zesp'Ołównaj 
wyższej ja'kośoi i ~orowej pracy, w 
których uczestniczy ponad 2 tysiące 
kobiet, prowadziły dalej, rozpoczętą. 
na dllień 1 Ma.ja wa·lkę o kulturę 
miejsca (>tacy, przyczyniającą się 
do lepszego samop"Oczuda robotni
ków i wzmożenia wYda.jności ich pra 
cy. . 

Pr6cz organizowania brygad naj· 
wyższej ja.kości, wiele. tkaczek i przą 
dek w odpowiedzi podżegacl'.Om wo
jennym przeszło na zwiększoną ob· 
sługę maszyn. 
Spośród wielu innych wymienić na 

leży towarzyszkę Helenę Łąpieś z 
ZPB im. S. Okrzei, przodownicę sp~· 
łeczną, która stworzyła 6-osobowy ze 
spół, obsługujący 2 strony w skręca! 
ni, a który w Czynie Li.pcowym 
pmesrzedł na obsługę trrzech stron. 
Tkacrzlti tych zak:łatlów w liczbie 6 
pNeszły na obsługę 4 ikrosi.en, a ob. 
Wojciechowska i Wiśniewska 11: 4 
krosien na 6. 

Do ogólnej fali zob<>wiązań przyłą 
czyły się kobiety, zatrudruione w 
MZK, które przepracowały 132 go· 
dziny przy robotach plantacyjnych na 
Zdrowiu. 

Lecz nie tylko zakłady produkcyj· 
ne i instytucje ofiarnie prr cowały 
nad realizacją p"Owziętych zobowią· 

zań. Do akcjd tej przyłączyły się 

„trójki pokoju", które prowadząc w 
dalszym ciągu swą zaszczytną misj i;?, 
potrafiły zorganizować . kobiety - go
spodynie dom'owe. I tak · więc w 
Dzielnicy Bałuckiej zo1•ganizowały 

189 kobiet, w Staromiejskiej" 64, 
śródmieście-Lewa 74, Widzew. 79 j 

Ruda Pab. 86. Liczby te z dnia na 
dzień rosną dzięki wydatnej pracy 
trójek. 

W szystkie osiągnięcia produkcyj· 
ne, jak pogłębienie socjalistycznego 
współzawodnictwa pracy, wzmożenie 
troski o dyscyplinę pracy oraz wsze! 
kie inne świadczą, że kobiety nasze, 
dzięki uświadomieniu wdraża.ją. do 
właściwego ustosunkowanl.a wobec 
pracy coraz to nowe rzesze' kobiet, 
włączając je do wspólzawodnictwa 
i podnosząc ich poczucie spc:.:!czne, 
tak że kobiety, które nie żyły tymi 
zagadnieniami, dziś zostają, wybitn:1 
m: przodownicami społecznymi. 

Cała klasa robotnicza równoez<.i
śnie rozumie, że tylko i jedynie w 
oparciu o doświadczenia Zwłązk11 

Radzieckiego wykonamy przedtermi 
nowo Plan 6-letni, który stworzy lep 
sze war1mki klasie robotniczej i u
trwali fun<l:m1enty socjalizmu. 

J. Waszakowa. 
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IV Plenum Komitetu Centralnego J Towarzysze, którzy ukończyli I zainteresowaniu się kursami ze stro 
PZPR postawiło przed całą Partią szkolenie drugiego stopnia zostatq ny komisji szkolenia partyjnego. 
zadanie podniesienia poziomu ide· '.Vykorzystani YI pracy partyjnej ;a- Dowodzą teź, że nie zainteresowa 
ologicznego aktywu partyjnego i ko agitatorzy, prelegenci oraz wy- no dostatecznie zagadnieniem s:zko
szeregów partyjnych. Dla właściwe kładowcy na kursach I-go stopnia. lenia ideologicznego sekretarzy pod 
go spełnienia tego zadania koniecz- Analizując pracę poszczególnych sta~owych organizacji partyjnych. 
ne jest objęcie szkoleniem ideolo- kursów $twierdzić trzeba, że cecho Nie organizowano odpraw z wy~ 
gic:znym wszystkich członków na- wało je zbyt słabe zainteresowanie k~adowcami, nie o~jeto wykładow
sze.i Partii. Dlatego też organizacje się organizacji podstawowych cbbo cow samokształceniem, co znalazł~ 
podstawowe muszą zwrócić baczną rem słuchaczy na kur~ach, nledosta zresztą odbicie w uchwale KM ma 
u.wagę na problem szkolenia partyj- teczna frekwencja na wykładach wiącej o szkoleniu ideologicznym. 
nego. oraz brak prelegentów. Kandyda- Po przerwie w szkoleniu, jaką 

Przed niespełna dwoma tygo.dnia• tów na kursy II-go stopnia zapisy- trwa obecnie, trzeba będzie z błę
m! zakończono na terenie Pabianic wano bez uprzedniego porozumie~ dów dotychczasowych wyciągnąć 
wykł(ldy na kursach ideologicznych nia się z nimi. średnia frek}Vencja wnioski. I trzeba będzie szkolić się 
11-go stopnia. W 10-ciu (na jedena na wykładach wahała się od 60~ 70 po no~emu. Tak, aby nie powtórzy 
ście zorganizowanych kursów) prze procent słuchaczy. Były wypadki, ly się tegoroczne wyniki, tak aby 
prowadzono już egzaminy, do któ- że sięgała zaledwie 30 procent. nauka marksizmu·leninizmu stała się 
rych przystąpiło 117 towarzyszy, Okoliczność te oraz brak opracow!l jasnym i zrozumiałym drogowska-
;;aświadczenia jednak ukończenia nego programu zajęć i odpraw wy- zem dla każdego członka partii. 
kursów otrzymało jedynie 122 towa kładowców spowodowały znaczne 
rzyszy. obniżenie poziomu wykładów. 

Szczególnie niedostateczną pracą 

Robotnicy z pewnos'cią pomo11ą i wynikami wykazał się kurs szkole 
Ó nia ideologicznego w byłym Zarzą-

Czyn godny 
naśladowania 

Jednym z najlepsz}?Ch pracowni
ków Warszawsko - ł~ódzkich Zakla 
dów Przemysłu Drze,lmego Nr. 5 w 
Pabianicach jest ob. Stanisław Ła
zuchiewicz. Przystąpił on do współ 
2awodnictwa pracy jako• jeden z 

pierwszych i od tego czasu należy 
do przodujących. 

Pracując na dziale obróbki ręcz
ne.i ob. Łazuchiewicz wyrabia nor
mę dzienną w 151 proc. 

143 Zarzą.d Miejskj ZMP 
218 Telegraf 
215 Pogotowie PCK. 

Dzięki wzmożonemu wysiłkowi ro
botników PGR oraz czynnej pomo 
cy załóg pabianickich zak~adów 

I pracy skoszono wszystkie zboża w 
Państwowych Gospodarstwach Rol 
nych w Dłutowie. Poważną trudno 
scią w przyśpieszeniu zakończenia 

dzie Miejskim. Pozbawiony on był 
zupełnie opieki, nie był ani razu wi 
zytowany przez komisję szkolenia 
partyjnego i niejednokrotnie wykła
dy z powodu braku pomieszczenia 
nie odbywałv · si~. Organlzatorzy 
kursu nie potrafili przełamać napo
tykanych trudności. 

Koło sportowe „Wełna" zorgani
zowane niedawno w Pabianickich 
Zakładach Przemysłu Wełnianego, 
odpowiadając na apel Zrzeszenia 
Sportowego „Włókniarz" podjęło 
zobowiązanie przepracowania 70 

Pierwsze kro ki racjonalizatorów 
w Zakładach Mechanicznych im. Strzelczyka 

KINA: 
Kino ,.ROBOTNIK" wyświetla filrn 

produkcji llmerykańskiej pt. „Zdrn · 
dzieckie skały". Dozwolony dla mło
dzieży od lat 18. 

'* • • 
Kino „POLONIA" - w lipcu z po

wodu remontu nieczynne. 

Redakcja „Głosu Pabianic": 
Armif Czerwonei 19. tel. 287 

Komunikat PRZZ 

żniw i zwiezienia zbiorów jest brak 
dostatecznej ilości rąk roboczych. 
Kierownictwo PGR w Ołutowie 
apelu.ie do załóg pabianickich za:~ła 
dów pracy o dalszą pomoc przy 
zwózce zboża. 

W Zakładach Chemicznych „Pa 
bianice". na 57 zapisan"ch towarzy 
szy uko11czyło kurs zaledwie 12 i to 
z dość słabym wynikiem. 

Te przykłady świadczą o słabym 

Lepiej nam się gracuie 
Wykonanie Czynu Lipcowego przy 

niosło pracownikom Państwoweg'l 
Liceum Mechanic1.11ego i Odlewni 
czego dalszą poprawę warunkćw 
pracy. 

że wsz~·stkie prace wykonano spn
sobem gospodarczym. W podobny 
sposób zmodernizowano urządzeniu 
odlev..'tli. 

K. Wull•iewicz 
korespondent „Głosu" 

Od dłuższego cza:>u mówiło się o 
roboczo-godzin przy budowie stadio konieczności zorgalnizowania na te 
nu przy ul. Killńskiego. Zobowiąza renie zakladu klubu rac.ionalizato
nie wykonano w dniu 26 bm. rów. Miejscowym racjonalizatorom 
Po~iatowa Rada Związków Za- przychodzili upr.zednio z pomoc<] 

pracownicy biura technicznego, :i.le 
wodowych w Pabianicach oraz spor czyt'l.ili to d~rywczo, w miarę swyd1 
to.wcy KS „Wełna" wzywają możliwości i checi. 
wszystkich sportowców oraz zwo- Wielokrotne illlt.erwencje w ra
lenników sportu do wzięcia udziału cizie zakładowe.i n~e odnosiły skut-

ku. Klubu nie zormanizowano. Dopie 
w budowie stadionu, co pozwoli na rn nowowybrana rada, w skłac.J. 
tenninowe jego w.ykonanie. której weszli najba:rdzle.i czynni pr::i 

Na miejscu budowy znaidują się co~r.ic-".'. zakładu. przy~stąpiła do or 
narzedzia i transporter do wywoże \gamzac.i1 klubu .. W dml:l 30 ~zcr~C'J 

·. zwołano zebrame orgamzacy.1ne r do 
nia ziemi. klubu przystąpiło 22 pracowniko-w. 

Zarząd zabrał się z miejsca do opra 
cowauia planu pracy na najbliższy 
kwartał. 

Powstanie klubu przyczyniło się 
znacznie do spopularyzowani~ racjo 
nalizatorstwa wśród załqgi. Nie mi 
n<~ł jeszcze miesiąc, a już naplynęly 
wnioski racjonalizatorsl<ie. Jeden z 
nich cześciowo zrealizowany w krót 
kim czasie przyniósł ponad 100.000 
zł. oszc?:edności. Do 29 bm. zgłoszo
no dalsze 4 wnioski. 

Dnia 31 lipca, o godz. 17 odbęd7.ie 
si~ w sali teatralnej PZPB przy ul. 
Traugutta 4, rozszerzone zebranie 
Powiatowej Rady Związków Zawo· 
dowych z udziałem członków rad 
zakładowych i mężów zaufania. T~ 
;naty obrad: podsumowanie osl:i• 
gnieć Czynu Lipcowego, socjalistyfa 
r.a dyscyplina pracy, sprawy organ! 
zacyjne oraz różne. Obecność i puP 
ktualność obowiązuje. 

Dzięki budowie nowej szatni odd::i 
no do dyspozycji pracowników sz::i! 
kę z wieszakami. Szatnia zaopatrzo 
na jest w stoły i ławki. 

Prócz szatni pracownicy Liceum 
zbudowali um,ywalnię, urząd1.0ną 
według najnowszych wzorów. Scla 
ny \vy!ożone kafelkami, sufit melo 
wany olejno oraz duże okna spra
wia.ia że całość robi estetyczne i 
schludne wrażenie: Prócz umywalni 
zbiorowej są i prysznice. Zaslugą 
kierownictwa 1 całej załogi jest to, 

Harrnn~ H~ianiuJ miło nUnii uai na Kurn~u~ 

Młody klub racjonalizatorów na
potyka na trudności w swej pracy. 
Brak biblioteczki technicznej poważ 
nie utrudnia przygotowanie refe-
1·atów dyskusyjnych, Pl'zewidzianych 
nlanem pracy na sierpień. Brak 
1rnmpletu cyrkli zmu~za członków 
do koi-z.vstania z cyrkli będących 
wlasnośclą biura technicznego. Ha 
muje to pracę. 

Trzeba z przykrością stwierdzić, 
że władze zwi€rzchnie nie przeja
wiają najmnlejnego zainteresowa
nia ruchem racjonalizatorskim w pa 
blanickim zakładzie. 

Jui 't. o!,:ien pocia~u na linii 
B\·<laoszcz - Kościerzvna widać 
pĆ>f ~lowam1 ziemię i pi~kne o 
szmaragdo\vci POWicrzchni ie. 
ziora kaswbskie. Jedziemy clo 

Perspektywy rozwoju rolnictwa 
w Planie Sze!łcloletnln1 · 

Od rozwoju rolnictwa zależy w 
dużym stopniu rozwój innych gałę· 
zi gospodarstwa narodowego. Da. 
starcza ono bowiem zarówno· żyw. 
ności dla ludności zatrudnionej w 
przemyśle i innych zawodach nierol 
niczych. skupionej przeważrde w 
miastach, jak ró;wnież całego szere 
gu cennych podst.awowych surow. 
ców dla przemysłu lekkiego. Rolni 
ctwo uczestniczy w naszym ekspor 
cie, zwiększając przez to możliwości 
przywozu do Polski tych artykułów 
i surowców, które są nam niezbęd
ne, a których nie wytwarzamy w 
kraju. 

Rozwój rolnictwa jest uwarunko 
(}Vany szybkim i wszechstronnym 
rozwojem przemysłu. a zwłaszcza 
ciężkiego. Dlatego też w planowej 
gospodarce socjalistycznej przy po
tężnej rozbudowie przemysłu nie mo 
ze być mowy o pozostawieniu rolni 
ctwa na tym poziomie, na jakim bjl 
ło ono w ustroju kapitalistycznym, 
kiedy skutki zacofania rolnictwa kła 
dły się wielkim ciężarem na barki 
ludnosd pracującej na wsi. 

Aby dostosować tempo rozwoju 
rolnictwa w Polsce do tempa rozwo 
ju Innych gałęzi gospodarstwa naro 
dowego. a z~łaszcza przemys(u 
tr.zeba ptzejść w rolnictwie od tra
dycyjnych zacofanych metod gospo 
darowania w drobnych i średnich 
gospodarstwach chlopskich do no
wych wyższych form, które wyzwa 
łają drobnych i średnich rolników 

słowych, pszenicy, motylkowych i 
okopowych roślin pastewnych 
(kosztem obszaru zasiewów żyta). 
Prze:widuje się wzrost ptoduk~il 
zwierzęcej o 66 proc. (w porówna 
niu z rokiem 1919), co świadczy 
wyraźnie 9 prtestawłaniu naszego 
rolnictwa % produkcji roślinnej na 
hodowlę. 

Szybki wzrost produkcji roś1irt
nej będzie osiągnięty przede wszyst 
kim przez wzrost wydajności z je
dnego hektara, jak również prze% 
zwiększenie obszarów zaslewó~ 
dzięki wykorzystaniu na użytki rol 
ne wszystkich gruntów nadających 
się do uprawy przy niezależnvm 
nd tego zalesieniu wszystkich nieu 
żytków. 

Taki szybki rozwój produkcji rol 
nej nie byłby możliwy, gdyby nasz 
szybko rotwijający się przemysł nie 
był w stanie zaopatrzyć naszeJllJ 
rolnictwa w nowoczesne środki pro 
dukcji: traktory, maszyny i narzę
dzia rolnicze, nawozy sztuczne, ma 
teriały budowlane itp. Plan 6-letnł 
prze:widuje siedmiokrotnie wyższe 
niż przed wojną zużycie nawozów 
sztucinych w przeliczeniu na 1 ha 
ziemi ornej. Wartość maszyn i na
rzędzi rolniczych dostarczonych rol 
nictwu w Planie 6- '"'tnim będzie 
5-krotnie wyższa od ·pj ilości, ;aką 
rolnictwo w Polsce przed wojną 
dysponowało. Zwiększenie ilości 

- ) ~! \' 

traktorów do 60 tys. pozwoli na 
zmechanizowanie dużej części ropót 
polnych. 

Bardzo duży nacisk położony zo 
stał również w Planie 6-letnim na 
przygotowanie · nowych, ludo.
wycb kadr fachowców dla potrzeb 
rolnictwa, agronomów, weterynarzy 
jak i traktorzystów i mechaników 
rolnych. Powstanie l\\'iele nowych 
rolniczych instytutów badaw<:zych. 
które upowszechnią na wsł ostatnie 
zdobycze techniki i nauki rolniczej. 

W ramach planowej gospodarki 
nie grozi „klęska urodzaju" i każdy 
w:zrost produkcji tolnej wypraco
wany zwiększonym wysiłkiem rol. 
nika przynosić mu będzie zwięks:zo 
ne dochody. Ze względu na znaczny 
odpływ ludności rolnicze} do iawo
dów nierolniczych w okresie Planu 
6-letniego · przy tak szybkim wnoś 
cie produkcji rolnej, o którym mó„ 
wiliśmy twYżej, wartość produkcji 
rolnej w przeliczeniu na głowę lud 
ności rolniczej przekroczy prawie 
dwa i pół raza stan z roku 1938. 

Stworzenie warunków dla szyb
kiej rozbudowy gospodarstwa naro 
dowego i usunięcia w ten sposób na 
szego zacolanła odzłecłzlczonego po 
rządach kapitalistów i obs:zarnlków 
oraz tak naf szybszy rozwój ośwłafy 
I kultury ludnokł pracufącef w młe~ 
cie i na wsi jest celem planowania 
gospodarczego tw Polsce. 

od wyzysku bogaczy wiejskich. 

Zdając soble sprawę% tego, te Nowe ceny mleka przejście do wyższych spółdziel-
czych form gospodarowania na roli 

~~:/r~d~~: n~ui~::~~:· mft~ńi odpowiadaj• inter esom hedowc6w bydła 
średniorolnych chłopów ich własne W skupie mleka od chłopa.-ho
mu losowi. Klasowa polityka agrar dowcy bydła, handel uspołeczniony 
na państwa ludowego w okresie 
Planu 6-letniego polegać będzie na stosuje obecnie ~olitykę cen bar· 
ograniczeniu wyzysku ze strony ele dziej elastyczną niż w minionym 
mentów kapitalistycznych na wsi, okresie. 
na wzmożeniu produkcji drobno-to Począwszy od 15 lipca cena role 
warowych gospodarstw chłopskich ka w skupie podniesiona została o 
przy zastosowaniu wszechstronnej 2 do 3 zł. na lmze. W ten sposób 
materialnej i organizacyjnej pomocy z jednej strony :zapewnia się odpo
państwa ludowego dla spółdzielni wiednią opłacalność hodowli bydła, 
produkcyjnych i dla mało i Srednlo z drugiej zaś strony st~arza się wa 
rolnych chłopów. runki dla utrzymania moiliwie wy-

Plan 6-letni przewiduje w roku sokiego poziomu dostaw do spół-
1955 wzrost produkcji rolnej na gło dzielczych mleczarni w okresie zwy 
wę ludności w stosunku do okresu k.lego w połowie lipca, sezonowego 
przedwojennego. Produkcja roślinna spadku produkcji mleka. 
winna w:crosnąć co najmniej o 30 Mimo, ie handel uspołeczniony 
procent. Nastąpi zmiana struktury płaci obecnie dostawcom wyższą ce 
zasiewów na korzvść roślin przemy nę, cena mleka w snrzedażv deta-

łic:tnej jak równleź cenił masła mle 
t.tarskiego pozostała bez zmiany. 

Poczyniony został jednocześnie 
poważny krok naprzód w kierunku 
likwidacji nadmiernego zróżniczko
wania cen mleka w skupie, w za
leżności od charakteru produkcyj
nego danej mleczami oraz od te!'.!O, 
czy :znajduje si~ ona w okręgu pro 
dukcyjnynl ezy też konsumcyjnym. 
Dosta:wcy mleka powitali z :zad~ 
woleniem likwidację zb~dnych róż· 
nic w eenach płaconych pr:tez mle· 
czatnie, gdyż rófnłce te prowadzi
ły często do nieporozumień. 

Zamiast dotychczasowych 8 róż 
nych cen mleka, płacony(:h w sku-
pie, utrzymane zostały obecnie tyl 
ko. 3 ceny .- w :aletnoAd od 11tref 
orodukcyinycb. 

pabi.anic~<iei mtocliieży _harccr-1 ka w P~~sz~\\'ice:1ch; kolo ~abia 
sk1~1. ktor:, lud kaszubski przy nic. Szcsc ktlomctrow dale1. we 
jął serdcc:rnie i gościnnde. W wsi Nowe Polaszki. rozlokowało 
czterech wsiach od-leg-łych o 6 sie I oi:rniwo. o któt-ym przed 
- 15 km. od powiatowego mia k.i:lku dniami pisali$my. 
sta Kościerzyny, rozlokowało Pierwsze ogniwo męskie rozbi 
sie ponad 600 harcerek i harce Io 10 nami-0tów na oodwórku 
rzy. Stwó.~rdzić tu trz~ba, iź w szko:Jnym \v~ wsi Stare Pałasz 
dziejach harcerstwa pabianickie ki, odległej o 5 km. od Nowych 
go P-O raz 1>ierwszy tak . duża Polaszek. Jest tu 147 chłopców. 
ilość mlod;!ieży wyj.echała na Starsi mieszka ją w namiotach, 
\vczasv. a nd imłodsi w budynku ·szkol-
w~ ·wsi Sarna wy, w .·. d•\,·óch nym .. Kier?:J'\111ikiem 0i:tntwa 1eś'r 

budynkach szkolnych mieszkają tow. prof. Skoczeń, W tejże ws1 
harcerki z I Jedenastolatki oraz zna idu je się również II ogniwo 
ze szkół podstawowvch Nr 7 i męskie, po<l kierownictwem 
8. Pełna ich setka pod kierow· tow. J. P.okorskiego, liczące 135 
nlictwem tQw. E. G.J.ińkowskiej harcerzy. 
tworzy II ogniwo. Lud'ność miejscowa bierze bar 

W sąsiedniej wsi Podiles Wie] dzo licznv udział w ognisi<acł;l 
ki, położonej tui nad jeziorem, har\:erskiĆh. Harcerze zaś brali 
zna idu je się ITI ogniwo. którego czynny udział w obchodach i 
kierowniczką jest t-0w. Z. Urban akademiach w Kościerzynie i 
kawska. Dzicwczeta m~szkają Starej Kiszewie. 
w budynku szkolnym, który mie De końca kolonii oozostał tył 
ści slę w dawnym dworze. Jest ko tydzień. Atrakcją tego tygod 
tu 11 O d•ziewcząt oraz 30 chłop ni a b~dą wycieczki. do Gdyni i 
ców, przeważnie z Domu Dziec Gd·ańska. 

J. Urbański 
korespondent „Głosu" 

Komunikat 
Dnia 31 lipca br. o godz. 10 

odbędzie się w sali konferencyj
nej ORZZ w Lodzi ul. Trau

'.kutła 0 .N'r 18, narada przewodni
czących i sekretarzy Powiato
wych i Miejskich Komitetów 
Oh·ońców Pokoju Wojewódz
twa ·Łódzkiego. 

Na naradzie będą omawiane 
18prawozdania z d0tychczasov;ej 
działalności KOP i sprawa wy
borów w sierpniu. 
Obecność obowiązkowa. 

Wojewódzki Komitet 
Obrońców Pokoju 

w Lodzi 

Naprzód ·'do walki o Plan &~letni 
(Dalszy ciąg ze str. 2-giej) 

Z tego t1'undU$1ZU załoga będile 
CZl!l1}ać dodatkowe dotacje na re
monty młeszkań .na pretnłe dla do· 
brze pracuj,cych. na rozwilj 11r1~· 
dzeti aocJalnych, na pobczkl bez
zwrołne itp. 

Budujemy dobrze, 
szybko i łanio 

P aństwo nasze w ramaeh Pła· 
nu 6-letniego p1·zeznacza wie• 

lomilionowe kwoty na inw'*ltycje 
l'"Zemyl!łowe, ogólnogospodarcze, a 
z"'łaszcza na budownictwo mieszka
niowe, na urządzenia komunalne, na 
budownictwo socjalne i kulturalne. 
Zbudowany zostaje kOłlztem wielu mi 
liardów złotych ruroci;ig Pilica -
Łódz1 

Budownictwo mie11zkaniowe dostar 
czy Łodzi 40.000 nowych izb. Około 
10.000 izb powln.no dać budownictwo 
dc•mków indywidualnych. Liczba żłob 
ków wzrośnie z 47 w 1950 r. do 99 
żłobków w 1955 r. Zbmlowanych zo
stanie 5 nowych przedezkoli, młesz
czących 3000 dzieci. Zbudowan.y zo
stanie nowoczesny teatr i dwa domy 
kultury, Pow11tang nowe gmachy 
szkolne, nowe szpitale kliniczne, :io
we domy towarowe i sklepy i szereg 
innych, ważnych dla Łodzi obiektów. 

Zagadnienie prawidłowego gospo
duowania tyrttł 1vlelomilla;<iowymi 
sumami, które państwo przeznacza 
na inwel!tycje w Uldzi, a prtede wszy 
stkim na poprawę warunków miesz 
kaniowych, 11ocjalnych i kultural
nych życia mas pracujących · ab!ct·n 
w tych warunkach szczegcSlnego zna
czenia. 
Łódzka organizacja partyjna, w 

której dotąd dominowały - i otusz
ni~ ..... i:agadnienia zwi,zane z pra
cą przemysłu. musi nauczyć sic żyć 

·i zagadnieniami budownictwa. Muei 
my nauezyć sii: budować dobrze, szyb 
ko i tanio. 

Nieśmy śmiało w masy 
hasła i zadania 

Planu 6-letniego 
Z adania, które wysqnęło przed 

nami V Plenum KC, w posta
ci gigantyczneg„ 6-łetniego Planu ro 
bót nad budową fundamentów socja
lizmu w Polscł', urzeczywistniać hę· 
dziemy w ostrej walce klasowej prze 
clwko tym wszystki~ ciemnym, wro
gim klasowo sił'lm, dla których każ
da cegła, którą kładziemy na mu· 
rach gmachu Polski Soejalist.ycznej 
oznacza krok ku ich mogile i 1'1.órych 
nienawiść i wściekłość potęguje każ 
dy sukces klasy rob~tniczej. 

Wspaniałe perspektywy, kt6i·e ot· 
wiera przed klasą robotniczą i ca
łym narodem Plan 6-letni .>rzelm,ie
my w rzeczywistość we wspaniały, 
j&sny, rozbrzmiewający radością i 
szczęściem gmach Pol~ki SocjalistycZ 
nej, jeśli potrafimy być tak, czujni, 
jak bolszewicy, jeśli pC>trafimy ni~ 
tylko zapalić ma.:y pracujące ogniem 
entuzjazmu pracy, ale i żmobilizo
wać czujność mas pracujących, aby 
strzegły swego wspaninłego dziel:l 
przed potajemnymi knowaniami, do
brze nieraz maskujących się wro• 
gów kłasowycł1, zwil)zaoych z obcy· 
mi agenturami imperialistycznymi. 

Zadania Planu 6-Jetniego reałizu
j&Jmy w chwili, gdy imperialiści ame 
t·ykańscy i ich satelici z bloku atlan
tyckiego rozpętali agresywną wojnę 
przeciw małemu, ale bohater11kiemu 
narodowi koreańskiemu, kiedy czyniĄ 
wszystko, :ihy :rzucić ludzkośń w 11t
chłań nowej wojnv. 

Tylko mobilizacja wszystkich ludzi 
pracy, mobilizacja całego naszego na 
rodu i w11zystkich ludów ś-wiatr. do 
walki przeciw agresji imperialistów 
amerykańskich w Korei jest w sta. 
nie pokrzytować plany kliki łmpe
rialistyeznyeh 1>odżegaczy do nowej 
wojny. 

PaJnlętajmy, że każda ceirła, któr~ 
wmurowujemy do budbwanego przez 
nas gmaehu Polski Soejallstycznej 

- to cios wymierzony w podżegaczy 
imperiali<1tyeznych, to wkład w dzie· 
ło walki o pokój. 

Budujmy, jak tego uezy nas wier
ny uczeń Towarzysza Stalina, nasz 
ukol!hany towarzysz Bierut, nasz ja,; 
sny i szczęśliwy gmach Polski Socja· 
listycznej w oparciu o granitowe pod 
stawy ludowego patriotyzmu i prole
tariackiego internacjonalizmu, na nie 
wzruszonych podstaw ach solidarno· 
ści i braterstwa z wielkim Związkiem 
Radzieckim, · 

Nieśmy śmiało w masy hasła i za 
dania Planu &-letniego, hasła budo. 
wy Polski szczęśliwej, Polski Socja• 
listyc:imej, 

NASZA SPRAWA, SPRAWA PO
KOJU, WOLNOśCI I SOCJALIZ
MU JEST SŁUSZNĄ. l śWI~TA. 
SZEREGI ŻOŁNIERZY NASZEJ 
SPRAWY ROSNĄ l STAJĄ SIĘ 
NIEZLICZONE. PRZEWODZI NA
SZEJ WIELKIEJ AR!\lll żOŁNIE
RZY POKOJU, WOLNOśCI l SO
CJALmMU NASZ WIELKI 1 UKO
CHANY STALIN. POWIEWA NAU 
NAMI SZTANDAR CAŁEJ LUDZ· 
KOśCI, SZTANDAR MARKSA, EN· 
GELSA, LENINA, , STALINA! 

ZWYCit:STWO B.Ę:DZIE NASZE! 
NIECH 2Y JE NASZA WIELKA 

PARTIA l JEJ KOMI'l'ET CEN
TRALNY Z TOWARZYSZEM BU.:· 
RUTEM NA CZELEl 

o 



Ze s_portu 

Serdecznie witan1q f 
·~ 

Niespodziewany przyjazd doskonałych tenisistów radzieckich do Polski 
uradował całą naszą opinię sportową. Lódź czyni już starania 

eo pisało proSO fód2kO W dn. 29 lipca 1930 I. 
w celu sprowadzenia miłych gości do naszego miasta 

BEZIWB0-7.WY ZW.AiRilOiWAŁ 
NA Ul.ll'OY 

W dn:iJu wczorads.zym na uJJicy Mo 
rumszki dakiś przechod!Z.ień mucił się 
nagle na ziemię, śmiejąc się głośno. 

Gdy próbowano go ;podnieść -
p.rzechodrlJi.eń ów ipocrząl nagle tań
eeyd :na 6rodku jecz:dni, wydając dzi
kie okmyki 

Od'.Prowadzono go do komisaria
tµ. Okazało się, że jest to Kazimierz 
Kurbanowski•, bez.robotny, który do
stał ataku szału na ulicy. 

ROB0'.11MiK SPADŁ 
Z O~ AR'IIEGO .P.IĘ'l1RA 

NA Gł..OWĘ PRZECHODNIA 
Przy ulicy Bednarskiej robotnik, 

Aleksander Borewicz, spadł e dachu 
4-piętra na głowę zamieszkałego w 
tymże domu Stanisława Jamewicza. 
Obu robotntiików w stanie ciężkim 
pr.zewiooi.ono do szpitala. 

FATALNE SKU':N{JI NIEDOZORU 
5-letnia Irena Solnik, porzostawio

na bez. opieki_ przee rodzi.ców, po
częła SQę 'bawić .zapałkami ipowodu-
jąc po1żar mieszkania. ' 

Ciężko po.palI'zoną d!lioewczynkę 
przewie2iono do szpitaila Anny 
Marii. 

Z KRONIK.I SNMOBOJSTW 
Na tonze kolejowym przy ul. 

Srebrzyńsk:iej :rrzuciła s.ię ·pod pociąg 
niejaka Julia stefańska, rz.amieszka
la przy ul. Sienkiewicrza 27. 

STARCIE POLICil 
Z ROBO'IINIKAMI 

W OZ~TOOHOWJE 

I 
WARSZAWA. - W czwartek, 27 bm. wylądował na Okęciu samolot 

z Moskwy, którym przybyła do Polski ekipa czołow:vch tenisistów ra
dziecl<ich. 

W skład 8 - osobowej ekipy wchodzą: tenisiści - mistrz ZSRR - 0-
zierow, Korbut, Korczagin, Andrejew, tenisistki - Korowina - Iwano 
wa, mistrzyni juniorek - Jemilianowa oraz kierownik - Blriukow 
i trener Siniczkow. 

. Miłych gości powitali na lotnisku członkowie Polskiego Związku Te 
rusowego, z przewodniczącym PZT - wiceministrem gen. Jaroszewi
czem na czele, przedst&wiciele Głównego Komitetu Kultury fizycznej 
oraz delegacja Towarzystwa Przyjaźni Polsko - Radzieckiej. 

Na lohiisku obecny był również li sekretarz ambasady ZSRR w War 
W dniu wcrzorajSllym. w Crzęsto- sza.wie - Kuźniecow. 

chowie doseło do starcia między po Goście zamieszka.li w hotelu Bristol. Po południu ekipa radziecka. po
Licją a demonstrujący.mi robotni-ka- dejmowana była lampką wina przez gen. Jaroszewicza, a następnie od
mi, zajętymi przy robotach miej- była krótką przejażdżkę po Warszawie, zwiedzając m. in. Łazienki i nie 
skich. które obiekty sportowe stolicy. 

W wyniku starcia sześciu poli- W piątek rano tenisiści radzieccyodlecieli samolotem do Sopot, gdzie 
cjantów odniosło rany, · rzadane ka-1 wezmą udział w pokazowych grach z tenisistami węgierskimi, rumuń
mieniami. Aresztow.ano kilkad~;e- skimi i polskimi, 
siąt osób. Pobyt sportowców radzieckich w Polsce przewidywany jest na około 

USYPIAŁA SWE OFIARY 
PAPIEROSAMI 

W Łodzi grasuje od pewnego cea
su nieuchwytna szajka, której c.złon 
kawie usypiają swe ofiary przesy
conymi jakimś narkotykiem papie
rosami. 

W dniu w~orajszym niejaki p. G. 
zamieszkały pray ul. Now.1miejskiej 
18 izostał uśpiQny tak<im papierosem, 
a na~tępnie wywieziony taksówką 
z~ m1asto i tam okradziony dosrzczęt 
me. · 

3 tygodnie, w ciągu których doskonali tenisiści Związku Radzieckiego 
ro:r.egrają szereg spotkań pokazoWYch w kilku miastach Polski. 

przyjazd doskonałych tenisistów KORT REPREZENTACYJNY JUŻ 
rad:tieckich do Polski wywołał GOTOW 

wjelkie poruszenie w Łodzi. Wczo- - Gry pokazowe z udziałem dos 
raj rano Łódzki Okręgowy Zwią- konalych tenisistów radzieckich -
zek Tenisowy wystosował już spe- ciągnie dalej nasz rozmówca - od
cjalne r.>ismo do Polskiego Zwią?ku byłyby się na korcie reprezentacyj
Tenisowego w· Warszawie z prośbą nym w Parku Poniatowskiego. Kort 
aby w rozkładzie występów tenisis ten jest już wykończony. Widownia 
tów radzieckich Łódź nie została po która jest w trakcle wykańczania 
minięta. będzie mogła pomieścić około 3 ty 

- Należy przypuszczać - mówi sięcy widzów. 
nam prezes Łódzkiego Okręgowego DEFINITYWNA ODPOWIEDZ 

TEATRY 
Związku Tenisowego ob. Dowbór~ I SPODZIEWANA 
że prośba nasza zostanie uwzglę- W PONIEDZIAŁEK 
dniona. W sobotę - kończy prezes 

P .A!QS'l'WOWY 
TEATR IM. STEF ANA JĄRACZA I 

(ul Jaracza 27) 
W $0botę, 29 l•ipca o godz. 19, opera I 

w 4 aktach St. Moniua.zki „Halka" 
Obsada: M. Morbiitzerowa·Vardi w 
p~tli tytułowej, N. DubinóWl!la, L. 
Fmee, A. Hir>lslki, H. Paciejewski 
St. Dobiasz, H. Rudzki, R. żaba, E'. 
Kluc:>;ko, E. Federowicz. Kapelmistrz 
Z. Szczepańskii. 

W niedzielę, dnia 30 lipca br. o go 
ruruue 15, 3 Balety: „Cagiliostro w 
Warszawie", J. Maklakiewicza, „Rap 
sod" P. Perkowski.ego, „Bagatela" J. 
Straussa. PrzedS<ta.wienie Z81kupione 
pr.zez ORZZ. 

W niedzielę, dnia 30 lipca br. o 
godz. 19 opera komimna w 3 aktach 
„Cyrulik Sewilski" G. Rossini'ego, z 
N. Stokow.acką, T. Mazurkiewiczem, 
B. Paprooklim, R. Fabińskim, H. Pa
~jewsk!lm, Cri. Kozakiem, st. Do
biaszem, E. Federowiczem. ~1-
mistrz J. Sillich. • 

PA!i<~TWOWY 
l'EA 1'R l'O W ::llEt.:HN Y 

(Il!. Obrotlcow 51.al.lugradu ~1 

tel. 150-36) . 
l'eatr nieczynny. 

TEATR LETNI „O::;A 
(Piotrkowska 94. teł. 272·7U) 

Godz. 19,30 „śluby murarskie". 
czyli wodewil warszawski Gozdawy 
i Stępnia z udziałem Mieczysława 
Wojnickiego, w reż. Kazimierza Pa
włowsk!iego. 

fEATR „ARLEKIN'' 
(uL Piotrkowska 152) 

N1eceynny 
TEATR "PINOKIO" 
(nl. Kopernika 16) 

reatr nieczynny. 

fEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 
„LUTNIA" 

Teatr nieczynny. Grupa !enisistów radzieckich i pQ)skich na krytym 
kor~ie „Dynamo" w Moskwie 

ŁOZT - członek naszego zarządu 
jedzie do Warszawy i przywiezie 
nam prawdopodobnie już konkretną 
odpowiedź co do przyjazdu tenisis
tów radzieckich do Łodzi. 

I MAMY OKAZ.TĘ DO REWANŻU 
Przyjazd tenisistów radzieckich 

do Polski jest rewizytą naszych te
nisistów, którzy jak pamiętamy, 
przed rozpoczęciem sezonu bawili 
przez miesiąc w Moskwie przygoto 
wując się do rozgrywek o Puchar 
Dav1sa. Ile nam ten pobyt i trening 
z czołowymi rakietami ZSRR dał, 
pmekonaliśmy się nie tak dawno. 
Dojście do półfinału ro~grywek o Pu 
char .Davisa w strefie europejskiej, 
pokonanie Izraela 5:0 i groźnej Ir
landii 3:2 mamv tvlko do zawdzię
czenia miłym naszym gościom. 
Pamiętamy doskonale, cz; jak nie 

bywałym entuzjazmem opowiada) 
nam Hebda o swym pobycie w 
Związku Radzieckim, o nadzwyr.zaj 
nej opiece i gościnności gospodarą, 
G poziomie tenisa radzieckiego. 

CO l\{()WIL NAl\'l HEBDA 
PO POWROCIE Z ZSRR 

- Z pobytu w Moskwie i Lenin 
gradzie. z gier z czołowymi rak-jeta 
mi Zwiazku Radzieckiego, odnieśli:§ 
my ogromne korzyści - mówił po 
powrocie do kraju Hebda. Nasi gra 
cze mieli okazję przekonać się na
ocznie, źe aby grać dobrze w tenisa 
trzeba mieć przede wszystkim dos
konałą kondycję fizyceną, taką ja-
ka posiadają właśnie tenisiści ra
dzieccy. 

TENIS RADZIECKI DZIS TO 
KLASA 

-W okresie powojennym - mó 
wił Hebda - od roku 1946 tenis ra 
dziecki poczynił tak duże postępy, 
że czołowe rakiety ZSRR mogą dziś 
śmiało rywalizować o palmę pierw
szeństwa w Europie, Jak również 
pretendować do pierwszego miej
sca w tenisie świ.atowym. 

ZACIESNIMY 
JESZCZE BARDZIEJ 
WĘZŁY PRZYJAZNI 

Przyjazd tenisistów radzieckich 
do Polski jest dla nas wszyst.h-ich 
sportowców wielką 1 zarazem wiel
ce radosną niesppdzianką. Wizyta 
tenisistów radzieckich w Polsce nie 
wątpliwie pogłębi jeszcze serdecz
ne, braterskie stosunki, j.akie nawią 
zane zostały pomiędzy nimi, a naszy 
mi czołowymi rakietami w Moskwie 
I pr.zy<:Q:yni, się do jesrzc.ze większe-
go ich zbliżenia. (Kr.) PAl"lSTWOW Y TEATR NOWY 

ful. Oaszyńsklego 34. teL 181·1ł) 
Teatr nieczynny. 

PAŃSTWOWY TEATR 1;YDOWSKJ 
(uL Jaracza 2, teL 217-(9) 

Teatr nieczynny. 

KJINA 
Dziś -wszyscy jedziellly do Pabianic 
na mecz piłkarski pomiędzy Kołem Sportowym orzv P ZPO a\ Kole~i urn Sądziów P iłkarskłch 

ADRIA dla młodzieży (Stalina 1) I TĘ:CZA (Piotrkowska 108) „Moja Bard1ZO ożywioną dzi~łail.ność wy- \ legium sęd!liów. W rz.eSipofo gości wy I żowców, te rutyna, dMwiadczienie 
„Spotkanie nad Łab~". godz. 15.30, miła". godz. 16.30. 18.30. 20.30 kazuje w bieżącym se.zonie Koło stąpią ogólnie rlnam rz !Zielonej mu- i technika potrafi pokonać młodość 
18, 20.30 TATRY (w ogrodzie) „Tragiczny Sportowe pr.zy Pabianickich Zakła- rawy arbitrzy I i II Ligi jak Wal- al . b' . ' 

BAŁTYK (Narutowicza 20) pościg", godz. 16.30, 18.30, 20.30 dach Prrremysłu O~owego. Dru- czak 'Mieczysła.w, Na.porski, Pogo- .zap 
1 

am lCJę. 
„Czerwony rumak", godz. 17, l9, 21 WISŁA (Daszyńskiego 1) „Maszeń- żyna piłkarska P.ZPO rooegrała już dzlński, Olejnik, Andrzeijak, Kowal- Od2ieiowcy pilnie trenują, aby 

k " d 16 30 18 30 20 30 kilka spotkań, odnoS2.ąc kaQ:doraozo- ski, Maireiuiak, Woźniakowski, Stę- zaprezentować się w dniu drzis~ej-
BA.TKA - Kil.ęska StDpiega" a ' go z. · • · ' · k yfr godz. 18, 20 • WŁÓKNIARZ (Próch,?ika L61 wo wvso oc owe rz.wycięstwa. pień, Jas~: Baran <11;te .n~e. ten szym rz. jak najlepszej strony. Im-
GDYNIA (D , ki 

2
) „Czerwony rumak , godz. 16.30 Dziś wszysitkich rzv.rolennik6w pił- z ŁKS \Vł~~ma.~), lłacalll?~1 1 inni. preza odbędzie się o god!Z. 18 na 

aszyns e~<? . 18.30. 20.30. okarstwa ci: k · ni.erLwyik!l t le Banv odziezowcow bromc będą: . . . 
.Program. Aktualnosc!i Kt·a1owych n:roLNOść (Napi'o'rko\"ski·ego 16) . . ~ ke ~Je . e. ara .- Szperling Rakowski, Kasprzak stadionie Włoknianza prcz:y ul. Arm11 

Z h 8 
" .v CYJna i c1e aw1e eaipow1adaJąca s1ę •. , . . . ' . . 

I agramcznyc Nr 2 ·50, „Maa.ret", godz. 16, 18, 20 impreza. Tym razem kolejnym rtze Pawłowski, WroblewSk1, ~upa1!1ec, Czerwone]. Ze względu na to, ze do 
godz. 15, .16,_ 17, 18, 19, 2~, 21 . ZACHĘ:TA (Zgierska 26) „Przybra- dwnikiem drużyny pabiianickief bę ~ach,_ Lewa.nd~ws'kł. KurzaJ, Gorny chód e tej irnprerzy postanowiono 

HEL (Legionow 2) - Kmo me na córka", godz. 17.30, 20 d!lie reprezentacja okręgowego ko- 1 KTrokł. ..... . d . d . prrzeznaczyć na reeC1L walceącej o 
czynne. ------------------------------ a rz.e,,,.aw1one ruzyny aJą ~a . . . · . MUZA (Pabianicka 173) „Podróże rancję, że rzawody będą obfitowały wolność 1 wyzwołeme Korei, orgam 
Gulivera", godz. 18, 20 r.o usJyszvmv nrzez PtJdl·o w wiele ciekawych i emocjonują- zatoru;y wiemą, iż pabianiczanie o-

POLONIA (Piotrkowska 67) - ~ - I.I & · c:ych monl:<:ntów. ~ło~owie ~ol~- raz goście rz Łodtl.ii tłumnie pośpieszą 
„Cztery pokolenia" - godz. 16, P.rogram na sobotę, 29 Iipea 1950 r., dzi", 18,25 „Walczyn1y 0 pokój", gnllm sędzww pokazą mewątphw;e, na boisko Włókniama, aby poprzeć 
18.30, 21. 12.04 Dziennik południowy, 13.10 18.4.0 Recita} ~kr~ypcowy, ~9_.00 Au- iż nie tylko potrafią się wywiązać tak seczytny cel oraz obejrneć tla· 

PRZEDWIOśNIE (Żeromskiego 76) Audycja dla wsi, 13_30 Koncert mu- dycJa dla swiethc . młodz1ezowyc}1,: z roli arbitrów, ale równie dobl"Le wad piłkars·kie na dobrym poizio-
„Oni mają ojczyznę'1 , godz. 18, 20 zyki radzieckiej, 14.00 Przeglad kul- 19.15 Ko~c~rt Orkiestr~ R~zgło~m umieją podawać piłki i stmelać pre Y 

REKORD (Rzgowska. 2) „Młodzi ma turalny, 14.20 Koncer·t dla eh. orych, WrocławskieJ, 20.00 Dz1.enmk WJe· · · d b mk' · · mi.e. rynarze", godz 18, 20 o K cyzyJrue 0 ra· 1 przecnvmka. Niska cena biletów wejścia 50 tl 
14 55 K t r t' 15 30 A d czarny, 20.4 oncert Orkiestry Tan. J k , . d Y'ł eh " 

ROBOTNIK - „Nauczycielka bawi dl · , . otnl~erd ~o ~s owh, 
0 

· . lk~ · Rozgł. Krakowslciej, 21.15 Audycje a nam oswia cz „na u 0 izna plus 5 zł na kolonie letnie winna 
się", godz. 18, 20 a sw1e ic z1ec1ęcyc " wie im dl . 22 OO S 1 . d " i ny ligowy sędtlia piłkarski &per- również rzachęcić ws~wstkich miłoś-

ROMA (Rzgowska 84) „Wyspa Stalinie", 16.00 Dziennik popołudnio a _"'.51.' . · " yn ,u u - ragm. li"'"' a · d '''"'Śni 'k szczęścia", godz. 18, 20 wy, 16.20 „Idziemy po zakupy", 16.25 V ksiązk1 ~· T~orez a, 22.20 „Spę- ">.&• Je no~ e pracowro ników tej gałęzi sportu do przyby-
STYLOWY (Kilińskiego 123) Koncert fortepiano.wy M. Ravela, dzamy przy3emme czas wolny od pra PZO, drużyna sę~ów postawiła cia na imprezę. 

„Na morskim szlaku", godz. 18, 20 17.00 „Przy sobocie po roboeie", cy", 22.35 „Za.praszamy do tańca", sobie jako cel ii. rzadande bojowe o
śWIT (Bałucki Rynek 2) „śluby 18.00 Audycja „S.P.", 18.15 „Tu mó 23.00 Ostatnie wiadomości, 23.15 Mu rarz punkt honoru ipokazać niezwy-

kawalerskie", godz. 18, 20 wi wystawa Planu 6·łetniego w Ło- zyka tanetnna. cięż.onej dotychczas drużynie odzie-

A więc wszyscy d?.iś spotykamy 
się o godz. 18-tej na stadionie Włók 
niarrza! 

ff. Rakoczq 
w pierwszych dniach sierpnia 
przyjeżdża do Łodzi 
Jak jut podawa!llimny, Helenę Ra

koCLy, mistmynię św.lata w g.lmna. 
styce, gościć będrz:iemy w Łodzi w 
pierwszych dn:iacl1 Siel'l.Pnda. Wczo
raj Zattąd Główny Z. S. „Włók
niarz" otrrt.ymał cz: Warszawy depe
szę, z.a.wiadam.iającą, że gimna~ycri 
ki nasze wracają do kraju 31 b. m. 

Przyjazdu Rakoca;y do Łod.zi na
leży się więc sp<>OOewać gdzieś oko 
ło 2, 3 sierpnia, o cri:ym cz:resrz;tą llie
zwłocrznle powiadomimy czytelni
ków. 

--oa<>-

0 osk o n ałe · wyniki 
Macha i Kiszki 

BERLIN (P .A:P). - Lekkoatleci. 
polscy, startujący w Niemieckiej 
Republice Demokratycmej, osiągnę 
li na eawodach w Ohemni~ doSko
nałe wyniki. 

IMach wygrał bieg na 400 m w ar.a 
sie 48,6 sek. (naij:J.epszy wynik po 
wojnie), Kiszka na 100 m miał wspa 
niały ceas 10,6, Buhl eaś 10,7. 

Nasi korespondenci piszq 

LZS ze Skrzynna 
święci triumfy •.. 

W ~wiątzk:u 11.e Swiętem PKWN 
dnia 2~. VII. b. r„ odbyiło się spot
kanie siatkaray Skrzynna i Opocz
na na boisku sportowym w Skniyń 
sku. 

Koled2y naszego eeSiP<)łu po 
uprzednim treningu nie wien.yli 
jednak w swoje iiwycięstwo. W to
k11 gry okazało się, że pmygotowa
nie sportowców e;e Skrrzynna by.ło 
dużo lepsze, co w rezui!Jtacie pmy
tnyniło się do rzasłużonego zwycię
stwa. Koledrzy otrzymywail.i huczne 
brawa .za ofiaTną grę i dobrą tech
nikę. 

Ne( wyróżnienie rzasłu·gują kol. kol. 
Gawi-yś Wincenty, Tokarólki Ja,n i 
Sławomir Wjaderek. 

LZS Skrzynno po ładnej gme wy 
grał w stosunku 2:0 (15:6, 15:6). 

In.formując redakcję !Pragniemy 
jeszcrze bardziej zachęoić naszych 
sportowców do pracy i lepszych po-
stępów. · 

Fran~ Zgrzebniak 
korespondeht „Głosu". 
--O(]~ 

To i owo 
Sekcja srzermiercza ŁKS Włók

niarz rzawiadam.ia, że w dniu 2. VIII. 
rb., o godz. 18, na Stadionie przy 
Al. Unii 2, odbędzie się riebranie 
wszystkich oooflków sekcji. 
N~eży 'Prt.1?lieśc il!e sobą całko

wity sp:zęt. 
Obecność wszystkich t:złonków 

obowiązkowa. 

81.01 
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7. 
W oddali widać było światła Pobierowa i dochodziła stamtąd 

muzyka i odgło~y zabawy. 
- Myślałem, że będzie tu większe pustkowie - mówił Nowak 

- a tu nie. Niewiele się zmieniło. Dawniej też najlepsze towarzy-
stwo ze Szczecina przyjeżdżało na soboty i niedzielę ba~ć się tak 
jak i teraz. Grywała orkiestra. Tylko zamiast zamorskich grafów 
i szczecińskich kupców - bawią się polscy hrabiowie i fabrykanci 
z Warszawy. 

- Pan nic nie wie, co się w Polsce dzieje - odezwał się 
Braun. - Uczciwych ludzi obrabowali z majątków. Niestety, nie 

ludzie z lepszyc:h sfer bawią się z Poberau. - Tam się bawi dzicz, 
' v.szawi robotnicy i cir'mni chłopi. Gdyby w Polsce się nie zmie
niło i było tak j'ik prud wojną, to ja byłbym taraz w Polsce wiel-

ką figurą. Ja byłem „nationalpartisant". A pan był w partii nazi
stows~iej? 

- Nie. Ja tam prosty człowiek, rybak - na polityce się n ie 
znam. 

- A jak pan trafił do pana Collinsa? 
- Do tej roboty ściągnął mnie pan Moehnteck. Ja w wojnę 

byłem w Kriegsmarine. Dostałem się do Zachodnich Niemiec. Ży
cie miałem k~epskie. Zarobić trudno, a rybak bez kutra - to ryba 
na piasku. Pan Moehnteck, on z tych str-0n, spotkał mnie i zapr-0-
wa dził do ipana C:;llins i kupili mi ten kuter, żebym sobie ryby łowił, 
a od czasu d,o czasu ich ludzi woził. 

Z dala, od szosy doszedł łoskot potężnych motorów. Zatrzy
mali się, nadsłuchując uważnie. 

- Na szosę wyjść nie możemy. Zdaje się, jadą czołgi. 
- A to cholera - zaklął Braun - Rosjanie szykują się do 

".rojny i ipO necach robią przegrupowania na wybrzeżu. 
- Czołgów nie j'2st jednak duż-0, już przejechały. 
Rzeczywiście, ł-0skot motorów powoli cichł, widać przetoczyły 

się gdzieś dalej, w stronę wsi błysbjącej światłami. 
Doszli wreszcie do szosy. Wyszli wprost na zakręt i zatrzy

mali się zaskoczeni światłem reflektor.a. Za zakrętem stał traktor. 
Przy świetle reflektorów mechanik grzebał się w motorze, szczę
kając kluczami. 

Braun podszedł do mechanika. 
- Co się stało - zapytał po polsku, dziwiąc się sam dźwię

kom dawno niesłyszanej mowy. 
- Nawalił. takisyn - odpowiedział mechanik, mocując sie 

z jakąś mutrą. - Amerykańska tandeta. Czeskie „Zetory" już d-0-
jechały do wsi, a to bydlę stanęło. 

- Czyje są te traktory?. 
- A czyje by miały być; jak nie PGR-ów: Skończyliśmy żniwa 

w majątku i j·edziemy pomóc chłopom. 
- No, z takim traktorem, to pan wi ele nie pomoże. 
- Ruszę bydlaka. Za rpół godzi ny przyjedzie na rowerze moJ 

pomocnik, którego posłałem po odpowiedni klucz. Ten klucz nie 
chwyta. · 

- Dokumenty pan ma? - zapytał Braun. 
- A jakże! Bo co! - zdziwił się mechanik. 
- Pokazać! 
- Proszę. Tu są moje dokumenty. Pierwszy raz mi się zda-

rza, żeby mnie legitymowano. Co to ja awanturę jaką robię, albo co? 
- Dobrze, dobrze, dla porządku - powiedział Braun. 

A teraz pokaż pan ten klucz! 
Mechanik podał Braunowi klucz, oszołomiony komenderują

cym tonem. 
- Popatrz pan, tak się robi! -wykrzyknął Braun. 
Mechanik pochylił się nad motorem, a Braun ci~żkim kluczem 

uderzył go celni-e w tył głowy. Raniony usunął się bez jęku na 
ziemię. 

- Co pa:: zrobił. n„,,:"' Braun? - ochrYifile odezwał się mil
czący dotąd Nowak. 

- Cicho. Przydadzą mi się jego dokumenty. Drań był partyj · 
ny, jego legitymacja też mi ~i~ przyda. Trzeba "O tylko dobić. bo 
jeszcze gotów wstać. 


